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( Kr- ków, 3 stycznia. 

Czasy zmieniają mię powoli, — jeźli wierzyć 
my w szczerość intencyj tych, co do nieda- 
a z nieufnością na oświatę ludu spoglądali, 
enie zaś chcą do' Jej szerzenia pomoeną przy- 
pe rękę toby to był przed laty powiedział, 
y z taką trwogą i bojaźnią spoglądano na roz- 
6j „Kółek rolmczych* i z taką samą niewiarą 
raktowano „Towarzystwa oświaty ludowej*, — 
b z tych samych sfer, przedtem tak niechętnych, 
yrosną propagatorowie tych Towarzystw i in- 
Btytucyj. Zualeźli oni wprawdzie materyał gotowy, 
lecz jeźli dołożą starań, mogą do jego rozwoju 
r.jopomódz, — a gdy się pokaże. iż jedynie zdro- 
Fa oświatę i dobro ludu mają na względzie ci, 
niejednokrotnie mu jej skąpili a nawet jej 
zeciwdziałali — będzie to na wszelki sposób 
jjawem pocieszającym. 


STRASZNA DRUŻYNA. 


Obraz huculszczyzny z przeszłego stulecia. 
Przet 


Juliusza Turczyńskiege. 
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(Ciąg dalszy.) 


Ona tymczasem lekko dyszała.. Może jej się 
tej chwili śniło, że jest w chacie rodzinnej, 
ia łonie mateńki, w pośrodku swoich .. albo mo- 
jeszcze myślą gdzie ugunia między domami, 
pynosząc mienie sąsiadom. W tej chwili się ru 
zyła, zrobiwszy zamach taki ręką, jak gdyby 
oś chwytać usiłowała, Widoczny wysiłek poznać 
a jej twarzy... 

Obudziła się. I Watażka w tej chwili się po- 
uszył. Ona zaczeła przecierać oczy i rozglądać 
ię; nareszcie wyjąkała : 

— 0i!.. ja tutaj... między nimi... 

I zaczęła ręce łamać. 

— Alboż ci tu krzywda będzie? — rzekł je- 
deu z drużyny. — Wałaśka nasz.. patrz, jaki 
on bogaty.. mierzy-ci garncem korale... jak bób 
grube... Ma ci więcej, ni? wasze tam... kawałery 
bolechowskie... 

Ona w płacz uderzyła. 

— Dać jej pokój! — odezwał się groźno wa- 
tażka — Niechaj się wypłacze.. będzie jej tak 
lepiej... 

— Tać i nawróci się -- 


cie!.. Na co ja się wam tu przydam |... 
— Ty silna, jak chłop — zaśmiał się rusy 


NOWA 


REFORMA 


U nas w Galicyi, najwcześniej od ciała Rzeczy- 
pospolitej oderwanej, a następnie systematycznie 
wynaradawianej, zubożałej i demoralizowanej, oka- 
zała się potrzeba największej pracy nad społe- 
czeństwem, by je odrodzić narodowo i rozbudzić 
uśpione poczucie patryotyczne. Dlatego też gor- 
liwi obywatele. ludzie pełni poświęcenia dla idei 
narodowej, starzy czy młodzi, rzucili się z zapa- 
łem prawdziwie młodzieńczym do pracy ciężkiej, 
żmudnej, wyczerpującej siły, nieraz bardzo nie- 
wdzięcznej, do pracy nad uobywateleniem ludu, 
nad jego podniesieniem moralnem i materyal- 
nem, pomimo, że im przeszkadzali prócz wro- 
gów, dla których praca ta, jakkolwiek legalna 
wydała się niebezpieczną, — nieprzejednani prze 
ciwnicy postępu z obozu własnego. Przeeiwdzia- 
łać poczęła cała jedna warstwa narodu, sẹ- 
dząc, że zagrożono jej nieuzasadnione. choć set- 
kami lat uświęcone, przywileje. Nie odstra- 
szało to pionierow oświaty ludowej. Przekony- 
wali jednych, pokonywali drugich, na innych 
nie zważali, a praca postępowała wprawdzie po- 
woli, ale naprzód, lud nasz zaczął myśleć, czuć, 
zaczął kochać ziemię, na której pracuje. 


Dzisiaj już sprawą oświaty ludowapinierescją się 
prawie Wszystkie warstwy społeczeństwa. Wyda- 
wnietwa ludowe coraz bardziej się mnożą, biblio- 
teczek, wypożyczalni książek, czytelń 1 kółek rol- 
niczych coraz więcej. Powstają nowe wydawni- 
etwa pism peryodycznych i wydawnictwa książ- 
kowe, a książeczki, przeznaczone dla ludu, znaj- 
dują coraz to większy odbyt. Księgarnie nasze 
rozsyłają po kraju coraz to większe ilości ksią- 
Żeczek, a lud nasz stał się już obecnie nie do 
pogardzenia konsumentem strawy umysłowej. 
Towarzystwa oświaty: lwowskie i krakowskie 
liczą coraz więcej członków, setki czytelni fun- 
kcyonuje po wsiach i miasteczkach ; lud sam ży- 
wo się niemi zajmuje, chętnie wypożycza i 
czyta. 

Najwięcej zasług około oświaty ludowej poło- 
ra od ośmiu lat istniejące Towarzystwo „Kó- 
ek rolniczych*. Samych Kółek juź mam 
600, przy wielu z nich powstały sklepiki wee 
ścijańskie i wyparły z karczem żywioł żydowski. 

Towarzystwo „Kółek rolniczych* liczy obeenie 
20.000 członków, a przeszło */, z nich, to sami 
włościanie. Waine zgromadzenie „Kółek rolni- 
czych* odbywające się eo roku we Lwowie, w Sta- 


nisławowie, w Krakowie i w inych większych, 


miastach Galieyi, w których przeważnie włościa- 
nie biorą udział, dowodzą najdobitniej, jak lud 
nasz sam sobą się interesuje. sam o sobie myśli 
i subie pomaga. Od kilkunastu, a niektóre na- 
wet od dwudziestu przeszło lat, wychodzące pi- 
sma ludowe, jak Niedziela, Chata, Nowiny, Go- 
spodars wiejski, Przewodnik „Kółek rolniczych*, 
a obecnie nowe pismo Polski lud, ze zdrową 
tendencyą narodową wiele się przyczyniają do 
rozwoju umysłowego naszego włościaństwa. Po- 
wodzenie czytelni i wypożyczalni już istnieją- 
cych, a niestety, jak na sześciomilionową ludność 
Galicyi, zbyt jeszcze nielicznych, zachęca do 
dalszej w tym kierunku pracy. Praca ta jest 
obowiązkiem wszystkich, którym przyszłość na- 
rodu nie jest obojętną, a w szczególności tych, 
którzy stanowiskiem i zajęciem swojem wprowa- 
dzeni są w częstą styczność z ludnością wsi i mia- 
steczek, jest zatem obowiązkiem duchowieństwa 
świeckiego i zakonnego, dworów i inteligencyi 
w miasteczkach. 

Bardzo wiele również w tym kierunku zdziałać mo- 
gą kobiety Polki, jeżeli się zechcą szczerze i wy- 
trwale zająć biblioteczkami i czytelniami ludowe- 


my ci rusznicę albo i szturmak do ręki... Dziew- 
czyna, jako jodła... a boi się pochodów... 

— No, cicho tam! — zawołał wataka — 
Nie naigrawać się! — Potem dodał jeszcze: — 
Gdy przyjdzie do siebie, weźmie ona niejednego 
z Was Sa czwper.. Ja bacsył, jak-ci tam rato- 
wała... 

— Oj, ja nieszczęśliwa!... Pomyłwjte, pane 
mołodcse |... Wy dobry... wy ranie odeszlecie do 
moich ?.. Tam maty moja tużą za dońką.. Maty 
myślą. że donsa jej już nie żyje... 


— No. nie bój się, soreńko.,., Zobaczysz je- 
szcze kiedy i maty swoją... Ja ci nie zrobię 
krzywdy... Öt, dajcie jej sobie wybrać jaki sznur 
korali.. ano co najdłuższy i najgrubszy.. 


— Jak to? wałażko !.. Bez podziału jeszcze ?.. 
— Nie słyszałeś, chłopie ?.. Spytasz ty mi się 
raz drugi !... 


I zgrzytnął zębami, — a pytający zadrżał i 
łypnął oczyma. Lecz musiał słuchać. Niektórzy 
spojrzeli na siebie — a rudy Kuryło rzekł do 
drugiego: — Nie wiedzieć, co teraz tamta po- 


wie, kosmacka? .. *) 

— Ta eo?.. Czyż watażka nie mołodec ?.. Bę- 
dzie wam przy jednej wisiał krasawicy ?.. Žali 
nie może mieć ich kilka ?... 

Tymezasem chciwym wzrokiem szukano korali 
pośród kupy świeżo zrabowanych rzeczy, które 
leżały pod strażą dwóch dobrze uzbrojonych lu- 
dzi; pilnowali ieh, aby nikt nie śmiał co po- 
chwycie — jak dwa psy, zęby wyszezerzające na 
każdego, ktoby się zbliżył. 

Gdy przyniesiono gruby sznur czerwonych, jak 
krew, korali a Dowbosz chciał je zawiesić na 
szyi dziewczyny, wzdrygnęła się ona, raptem od- 
skoczy wszy... 

— Ne chocea — mruknęła — To z naszych 


1) Kosmacz. obszerna wieś huculska w głębo- 


Tymko, — będziesz z nami mawdyowała.. Ds-|kich górach, uad Pistyńką, wpadającą do Prutu. 


mi. Tu jest piękne pole do działania dla kobiet, 
na rzecz oświaty publicznej, a pośrednio na rzecz 
narodowej sprawy. 

Jeżeli kto zwątpił w skuteczność pracy nad 
ludem w Galieyi, widzące jak ona powoli i ciężko 
postępuje, jakich ma przeciwników i z jakiemi musi 
walczyć przeciwnościami, to uroczystość zeszłoroczna 
przeniesienia zwłok Mickiewicza do kraju, przeko- 
nać go mogła dosadnie, że pracę tę wynagradza 
ją już widoczne owoce. Lud w daliegi zaczyna 
się czuć ludem polskim; długi czas wszczepiana 
nieufność do wszystkiego, co nie w sukmanie. 
powoli zaczyna znikać — Galicya dnia 4 lipca 
1890 roku dała dowód, Że żyje i pracuje dla 
Polski. 

Sam lud czuje najlepiej, z której strony grozi 
mu niebezpieczeństwo, —- jak o tem świadczą 
słowa delegatów „Kółek rolniczych“ na ostalniem 
zgromadzeniu w Krakowie wyrzeczone. Lud wie, 
że źródłem jego demoralizacyi i nędzy jest kar- 
czin8, zbyt wiele mająca tradycyą przekazanej 
siły magnetycznej, aby jej chłop mógł nie uledz. 
Z drugiej strony ta sama karczma zasilała skarb 
wielkiej własności, powołanej w pierwszym rzę- 
dzie do opieki nad ludem. Stąd wyłoniła się 
sprzeczność interesów obu tych stanów, sprzecz- 
ność, którą szlachetniejsi łagodzili, z której jed- 
nak wielokrotnie dwory mieopatrznie korzystały. 
Dzisiaj po zniesieniu pruwa propinacyi, powinna- 
by ta kwestya drażliwa zostać załatwioną, co 
przy dobrej chęci dworów, a silniejszej woli i o- 
świacie ludu, nie będzie rzeczą niemożliwą, 

Niech w każdem miasteczku powstanie biblio- 
teczka i czytelnia, miech one znajdą się obok 
sklepików Kółek rolniczych w każdej wiosce, a 
możemy być pewni, żechłop eoraz rzadszym bę- 
dzie gościem w karczmie, że omijać ją bę- 
dzie nawet w czasie wyborów, — a zy- 
ska na tem jego dobrobyt, poczucie własnej go- 
dności i obowiązków. Wyjdzie na tem dobrze nie- 
tylko sam lud, lecz i tak ściśle związana z nim 
większa własność. na której w pierwszym rzędzie mści 
się brak inoralności u ludu; wreszcie kraj, ojezy- 
zna, znajdą u ludu ten punkt oparcia, którego 
brak itak często pozbawiał ich równowagi. 


AE 0 


NN 


Wychodźtwo ludu polskiego. 


Świeża korespondencya Dziennika Posnańskie- 
go z San-Francisco zawiera kilka interesujących 
uwag o emigracyi polskiej w Ameryce, które u- 
ważamy za stosowne powtórzyć dla naszych czy- 
telników, — nie dlatego, iżbyśmy podzielali w 
zupełności poglądy autora korespondencyi p. Mo- 
desta Maryańskiego, ale sądzimy, że głos ten, 
bądź co bądź, nasuwa wiele ważnych kwesty i 
nawołuje do głębszego zastanowienia się nad zja- 
wiskiem społecznem, bezpośrednio związanem z 
dzisiejszem smutnem położeniem naszego narodu. 
Naturalnie luźne wnioski korespondenta, z wła- 
snej tylko obserwacyi wysnute i na prędee skre- 
ślone, nie mogą mieć znaczenia postulatów, zdo- 
bytych w drodze ścisłego badania ekonomicznego, 
i za takie bynajmniej ich nie podajemy: chcemy 
tylko po prostu utrzymać na porządku dyskusyi 
publicznej kwestyę wychodźtwa ludu polskiego, 
tak doniosłą, tak aktualną, a tak mało jeszcze 
zbadaną dotychczas ekonomicznie. Dość powie- 
dzieć, że nie tylko w prasie codziennej, ale i w 
poważnych rozprawach naukowych spotyka się 
wręcz sprzeczne poglądy na ekonomiezne znacze- 
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ludzi! — Potem zwróciwszy się do watażki, za- 
wołała: — Pomyłujie, panie! 

— No, no... ona nie chce, bo to z Bolechow 
skich. — Tu zaśmiał się: — Poczekaj, znajdą 


się inne... 
-— Qj, dajcie mi pokój!... Będzie i tak... Po- 
myłujie l... 


— Durna dziewczyna! — zawołali mołodcy — 
gdy dają, ona wam nie bierze. 
— No, dać teraz spokój! —: rzekł watażka, — 


skoro dziś. nie chce... zostawić jej wolę... Za 
trzy dni przyjmie, i będzie sama prosiła, aby naj- 
kraśniejsze.. U nas się znajdą i bekieszki, taj ko- 
żnszki popieliczne, jakie noszą wielkie panie... 
Ty bo będziesz u mnie panią... 

— Oj, pomyłujie! — Tu zaniosła się znowu 
od płaczu. 

— No, no, dzisiaj ona-ci płacze... Jutro? ta. 
może jeszcze płakać będzie... ale pojutrze to już 
się będzie śmiała... To tak bywa zawsze! 

I odszedł na bok nieco: wkrótce przyjdzie im 
dzielić się zdobyczą, każdemu dać trzeba część 
jego.. Mołodey już chciwie poglądali.. Ale wa- 
taska próbował jeszcze ich cierpliwości: trzy- 
mał drużynę swoją na uwięzi, jakby psy na sfo 
rach, na siebie wzajemnie zajadłe, kiedy widzą 
strawę przyniesioną... 

Wrócił i położył się... Wkrótce zaś zawołał: 

— Chce mi się pić! 

Tu jary a krępy chłopak, z głową rusą, kẹ- 
dzierzawą , który ciągle patrzał ni to pies młody 
w oczy wataźżce, siląc się odgadnąć chęci jego, 
poskotzył czemprędzej do mołodców, by przy: 
nieść dzban z winem węgierskiem.. Lecz jeden 
z nich zagadnął chłopca: 

— Ta, nie słyszałeś, durny?.. Wataśce pić 
się chce... Tu przedsię nie ma wody ?... 

— To oni chcą wam teraz wody ? 

— Alboż nie słyszałeś ?... Ano prędzej chło- 
pie! Bo wajażka już niecierpliw... 


Niedziela 4 Stycznia 1891. 
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nie emigracyi w ogóle i na wychodźtwo ludu 
polskiego w szczególności. To tylko jest pewnem, 
że zjawisko to stanowi chorobliwy objaw  społe- 
czny, wypływający po części z psychicznego na- 
stroju naszego narodu, uciskanego moralnie i po- 
litycznie, w znacznej zaś mierze z anormalnych 
stosunków ekonomicznych, jakie wytwarza choćby 
tylko znana nędza ludu w Galieyi, albo znowu 
tam, w Poznańskiem, ekstermnacyjna polityka 
pruska. Po za tem społeczeństwo nasze, pomimo 
usiłowań podjętych w ostatnim czasie. stoi jeszcze 
wobec wychodżiwa z całą swą niezaradnością, 
nie pewne nawet i nie zdecydowane, czy prądo- 
wi emigracyjnemu tamę kłaść należy za pomocą 
propagandy i środków represyjnych, czy też po- 
zostawić wychodźztwo własnemu biegowi. W tych 
warunkach będzie rzeczą niezmiernie pożądaną. 
gdy władze państwowe, gdy społeczeństwo, nasi e- 
konomiści, wspólnemi siłami popracują nad wszech- 
stronnem wyświetleniem warunków i charakteru 
wychodźtwa z dzielnie polskich, aby dokładnie 
poznano przyczyny zjawiska i oceniono jego dzia- 
lanie. Na takich dopiero podstawach będzie mo- 
żna podciąć w korzeniu chorobę społeczną; o ile 
zaś emigracya okaże się zjawiskiem nienniknio- 
nem, zająć się praktyczną organizacyą 
wychodźtwa polskiego i skierować je na 
właściwe tory w zastosowaniu do warunków na- 
szego bytu i do potrzeb naszego narodu. 


Oto ważniejsze ustępy z korespondenceyi p. Ma- 
ryańskiego : 

„Kmigracya tutejsza, wychowana i wyrosła na 
polskiej ziemi, nigdy tej ziemi duszą i sercem się 
nie sprzeniewierzy, zawsze o Polsce myśleć, ma- 
rzyć i za nią tęsknić będzie, a najmniejsza oko- 
liczność uczucia te w płomień rozdmuchać po- 
trafi... 

„Mogłaby ona wyrość z czasem ua wielkie, 
silne drzewo, ale proees ten przyspieszyć i spra- 
wą należycie pokierować jest obowiązkiem kraju. 
Serce nasze w ojczyźnie i z ojczyzną, niechajżeż 
to serce krwią miłości ożywi jak najprędzej spra- 
gnione jej żyły i arterye emigracyi, a w takim 
razie wnet do miłości ojczyzny, która tu nie wy- 
gasła i nigdy nie wygaśnie, przyłączy się uczucie 
tkliwej wdzięczności. 

„Organizacya polskiego w Ameryce wycho- 
dztwa, choć słaba jest jeszcze i nie ma wielkiego 
znaczenia wobec organizacji innych narodowości, 
jest też eo do daty najmłodszą, ale ta organiza- 
cya taka, jaka jest, te nici rozlicznych towarzystw 
polskich, te związki narodowe i katolickie, tulące 
się pod znaki narodowe, te kościoły polskie, pa- 
rafie polskie i szkoły, ten duch assocyacyi, który 
w Ameryce przenika wszystkich i każdemu do 
jakiegoś stowarzyszenia należeć każe (w myśl za- 
sady, że gromada to siła), te początki choć słabe, 
ale już istniejące, działające, wyróść muszą w drze- 
wo silne, złączą Polaków w silną organiczną ca- 
łość i zapewnią im znaczenie i wpływ w Ame- 
ryce, jeśli im z pomocą kraj i instytucye krajowe 
pospieszą. 

Jest tu potrzeba gwałtowna organizacyi finan- 
sowej, szkolnej, kościelnej, odpowiadającej trzem 
postulatom, od których przyszłość każdego na- 
rodu zależy tj. od ekonomicznej siły, moralnej 
siły i oświaty. Pisałem do was w zeszłym liście 
o tej potrzebie, wzywając Towarzystwo wzaje- 


mnych ubezpieczeń w Krakowie, by kwestyę za- 
łożenia banku polskiego w Chicago z działami 
ubezpieczeń życiowego i ogniowego wzięło pod 
rozwagę; podnosiłem też konieczność organizacyi 
kleru polskiego w Ameryce, któremu brak bi 
skupa polskiego, brak głowy, w którejby się je- 


Chłopak, jak stał, porwał w mig za konew, i 
dalej z nią spuścił się w dół do źródła.. A mo- 
łodcy zaśmiali się, że zakpili sobie z młodego 
źrebaka; sami zaś czemprędzej podali wataśce 
dzbań pełny wina. Watażka wychylił nieco i 
skrzywił się dodawszy : 

— Nie ma tam lepszego ?... 

Oni odeszli szukać... Tymezasem zaczerwienio- 
ny z pospiechu, zadyszany, nadbiegł z wodą To- 
dosik, i z uśmiechem wnet podaje wałaśce na- 
pełnioną konew... 


— A to 60? 
— Woda, wałażko, co ją dopiero ze źródła 
naczerpał... 


— Uzy skusyw sia ano co? . 

I chwyciwszy za konew, wylał ją na łeb kę- 
dzierzawy ogłupiałego w tej chwili ehłopea, który 
nie mógł pojąć, czemby zawinił... I gdy chłopcu 
woda strugami z włosów się lma, patrzał on tyl- 
ko zdziwiony, jak się druhowie jego za boki 
biorą... 

Wreszcie zmiarkował o co idzie, u chwyciwsży 
się za głowę, choć eały zmoczony, nie myślał 
się weałe suszyć. jeno przysiadł u nóg wata- 
żki. tłómacząc się, że to oni byli, co go tak 
sdurzyli... 

— Nie gadać więcej o tem!.. Już wziąłóś 
za swoje... Mołodec długo nie prawi... ba ci 
glowy, taj petaka *), żem cię troche skropił?... 

— Ta, gdzie bo mi żal?... Każłecie... ja wam 
w mróz, choćby tam jaki, pod lód skoczyłbym... 
Ja by za Was... Eo = 

— No, no, doczekasz się jeszeze, może i przed 
zimą... że choć nie pod lód skoczysz, to prędzej 
w ogień... i będziesz się piekł... 

— Ale się sprawię .. dalibóg sprawię! — Po- 
tem dodał: — Żeby ze mnie i pasy darli... ja bę- 


1) Petak, odzienie, które huculi noszą na opa- 
szki. 


dność tego duchowieństwa dokumentowała; gło- 
wy, któraby karności kościelnej na wewnątrz 
przestrzegała; głowy, któraby godnie kler polski 
na zewnątrz pośród świetnego episkopatu kato- 
liekiego Ameryki reprezentowała. 

Dziś cherałbym jeszcze na inną sprawę zwró- 
cić uwagę. Nieszczęściem nazwać trzeba, że tak 
mało dotąd zajmowano się u nas w Polsce kwe- 
styą emigracyi do Ameryki. Kraków był zawsze 
dotąd tem miejscem, do którego w czasie walki 
kulturnej i prześladowań rosyjskich chroniło się 
duchowieństwo nasze. Gdyby ci Felińsey, Rze- 
wuscy, Hryniewiecey i tylu innych, gdyby te za- 
kony męzkie i żeńskie jak na przykład Urszu- 
lanki, które w Galicyi i na Bukowinie z głodu 
formalnie umierały — słowem, gdyby ten prze- 
śladowany kościół polski zamiast iść do Krakowa 
i Galicyi, gdzie wegetować mu pozwolono, ale 
nie żyć i działać, przeniósł się był do Ameryki 
między wychodztwo polskie — kto wie, coby do- 
tychczas z naszej emigracyi było się stało ? 

Ci męczennicy za wiarę, a równocześnie przed- 
stawiciele narodu prześladowanego, opromienieni 
aureolą męczeństwa, zwróciliby na siebie nietyl- 
ko uwagę katolickiego świata amerykańskiego, 
ale całego narodu amerykańskiego bez różhicy 
narodowości i wyznania, zwrócili uwagę na prze- 
śladowanie Polski w Europie, staliby się przy- 
kładem — ezempla trahunt — dla polskiej emi- 
gracyi i jej chlubą, przypomnieliby Amerykanom 
imiona nieśmiertelne Kościuszki i Pułaskiego, a 
któż potrafi przewidzieć skutki ich wpływu na 
wewnętrzne przeobrażenie się naszej emigracyi? 
Bo o przyszłości nikt wyrokować nie potrafi, 
w stworzenie jej wchodzi tyle sił znanych, a 
ocenić się nie dających, tyle opatrznościowych 
działań, które ludzie przypadkowemi zowią, iż 
najbystrzejszy rozum sumy ostatecznej nie obli- 
czy. Wobec gorączki emigracyjnej, 
która lud ogarnęła, a która z wiosną 
dalsze spustoszenia szerzyć, dalsze 
ziemie ogarniać będzie, jest rzeczą 
obowiązku i honoru narodowego, aby 
bezzwłocznie organizacyą wychodź- 
twa się zająć, aby ratować uchodzącą, upły- 
wającą krew naszą, aby powstrzymać to, co się 
powstrzymać da, a opanować kierunek nad ty- 
mi, którzy koniecznie emigrować cheą, lub mu- 
SZĄ. 
~Z gazet dowiaduję się, że z wiosną wybiera 
się kilku ekonomistów ze Lwowa dla zbadania 
doli emigrantów naszych w Argentynii i Brazy- 
lii. Dlaczego nie nie słychać o tem, iżby się ró- 
wnocześnie podobna komisya wybierała do Sta- 
nów Zjednoczonych i Kanady ?! Chwalebne takie 
usiłowania, podjęte przez poszczególne jednostki, 
ale ażeby akcya przynieść mogła korzyść rzetel- 
ną, powinna zostać podjęta przez kraj cały i po- 
winna zostać podjęta jak najszybciej. 

Ratować trzeba lud przed Brazylią i Argenty- 
ną, a wnet wypadnie ratować nasz lud przed 
afrykańskiemi pokusami. A jeśli do kogo, to w 
pierwszej linii w sprawie tej do naszego ducho- 
wieństwa niechuj wolno mi będzie się odezwać. 
Jeśli irlandzkie duchowieństwo samo biednb i 
ani w części tak światłe, jak nasze duchowień- 
stwo polskie, dokonuje cudów, stając w obronie 
nietylko religii tego ludu, ale w kwestyi jego 
bytu, czegóż i my po naszem światłem i lud 
nasz gorąco miłującem duchowieństwie spodzie- 
wać się możemy, gdy to duchowieństwo rękę do 
rozwiązania kwestyi emigracyi przyłoży... 

„Do duchowieństwa też polskiego jeden z wie- 
lu tu z za Oceanu głos podnoszę z prośbą, by 


dę stał... i nikogo nie wydam L.. Prysiaj Bohu... 
nie wydam !.. Oni będą darli, a ja sobie będę 
pisni spiwaw... 

— No, pamiętaj !.. Bo jak nie wytrzymasz... 
to wiesz, co cię czeka?... 

— Ażali ja nie wiem?... 

— Ej, ty bo myślisz, młody sokoliku — 
wmięszał się czarny Kuryło — że my zawsze bę- 
dziem jeno ze żydami mieli turbacyq... jak tam-ci 
było pod Kałuszem... a ty będziesz im brody jeno 
smalił ?.. Nie zawżdy damy ci powiązane nechre- 
sty... Ho! ho! przyjdzie-no i na dwory.. Jak to 
ono było.. ty tego nie pamiętasz... Jeszcze wte- 
dy ciebie nie było.. Ho! ho! na dwór Pistyń- 
ski, to nie przelewki!.. Tam ich pusskary mieli 
flinty, a dragony.. nie już rusznica co je zapa- 
lasz lontem, jeno puszki, z takim kurkiem, który. 
skoroś go pocisnął, zaraz starł się o krzemień, 
taj wydobył iskrę... ano zaraz zapaliłl.. To nie 
żarty!.. Nie naszych borów to broń! .. A jeżeli 
z naszych którego złapali, toć i ćwiertowano... 
A tobie, myślisz, żeby jeno dali może bizuny... 
jak-ci tam niegdyś wlepił sto nahajów podsturości 
Potockiego ?.. l 

— A czy ja wam się boję nahajów?.. Ta 
I mi, faj eo?.. Ale teraz już mi nie da- 

zg Lu 

— Tylko cię lepiej oprawią .. 

— Ta, niechaj i zetną... 

— Ale głowa odrąbana, chłopie, ju} się nie 
zrośnie. Niby na postrach naszym... 

Tu rusy Tymko dokończył : — zawiśnie na bra- 
mie twoja kuczerewa, ale z wydziobanem już śle- 
piem... przez puhaczy... 

— Jeśli zawiśnie... to niech zawiśnie .... Czło- 
wiek raz żyje, raz ginie! 

(C. d. n.) 


-RARA 
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wzięło w swe ręce biedną sprawę emigracji lu- 
du polskiego. Nikogo ten lud lepiej nie posłu- 
cha, jak swych kapłanów i hasło przez nich wy- 
dane wszędzie go dojdzie. Wszak widzimy du- 
chowieństwo niemieckie, krzątające się około tej- 
że samej sprawy od lat wielu, jak Towarzystwo 
opieki nad emigrantami św. Rafała... 

Co chwila odzywa się ze stolicy apostolskiej 
głos Ojca chrześciaństwa, nawełujący duchowień- 
stwo do udziału w kwestyach socyalnych. 

U nas w Polsce jest także kwestya walki o 
byt, walki strasznej, straszniejszej może aniżeli 
gdzieindziej, a jej objawem emigracya. Najważ- 
niejszą zaś rzeczą i pierwszą na tem polu dzia- 
łalności powinno być zedrzeć z emigracyi zasło- 
nę tajemniczości pozbawić uroku, który ją ota- 
cza, uroku owocu drzewa zakazanego, wyprowa- 
dzić ją z podziemnych kanałów. któremi uchodzi 
pod wodzą ludzi złych i nikczemnych na świa» 
tło dzienne, którego jasność wielu zbałamuco- 
nym oczy otworzy i do pozostania w kraju znie- 
woli. Innych, którzy koniecznie emigrować cheą, 
lub muszą, od wyzysku nikczemnego cali i pod 
wodzą odpowiedzialnych przed krajem za to 
przewodników do celu zamierzonego zaprowa- 
dzi i w ciągłym moralnym stosunku z krajem 
utrzyma. 

Nie potrzeba rozpisywać się nad tem, wiele 
z takiego prowadzenia emigracyi naszej wło- 
ściańskiej, z której trzeba bądź-co-bądź zdjąć u- 
cisk prześladowania, zakazu, interwencyi żandar- 
mów, dobrego dla kraju i dla emigrantów sa- 
mych wyniknąć może. 

Gdyby mnie zapytano, dokąd mają wychodźcy 
emigrować, odpowiedziałbym bez wahania: utar- 
tym już szlakiem, t. j. do Stanów Zjednoczonych 
Północnej Ameryki, na wschód, gdzie jest cen- 
trum naszej emigracyi, a gdy tam miejsca nie 
będzie, na wielki zachód, do błogosławionych 
krain pobrzeża oceanu Spokojnego lub do Kana- 
dy, która prędzej czy później do unii amerykań- 
skiej się przyłączy. Gdyby mnie kto zapytał, dla- 
czego tak myślę a nieinaczej. odpowiedziałbym, 
że nie przypadek emigracyę naszą do tej części 
Ameryki prowadzi, ale ten sam prąd, który 
z woli bożej pchnął naprzód Celtów, potem Ger- 
manów i Słowian do Europy, bo w krajach tych 
znajduje nasza emigracya najkorzystniejsze wa- 
runki pod względem klimatycznym i materyal- 
nym, bo kraje te leżą najbliżej naszej ojczyzny, 
bo w tych krajach ludność nasza znajdaje to, co 
najpotężniej przyczynia się do rozwoju ludzkości, 
t. j. wolność, bezpieczeństwo mienia i osoby, doj 
rzałość polityczną mieszkańców, wielki duch przed- 
siębiorczości; bo przykład Irlandczyków daje 
gwarancyę, że nasza emigracya, skoncentrowana 
tu i zorganizowana z pomocą kraju, podobnie w 
potężne drzewo wyrosnąć musi.* 


Konfiikt Watykanu z Kwirynałem. 


Przemowa Leona XIII, wypowiedziana z po- 
wodu przyjęcia kolegium kardynalskiego, nie wy- 
pogodziła wcale maprężonej sytuacyi pomiędzy 
Watykanem a rządem włoskim. Ze słów papieża 
okazuje się przeciwnie, że konflikt między kuryą 
rzymską a Kwirynałem zaostrzył się bardziej je- 
szcze, i papież w surowszych, niż dotychczas, 
słowach protestuje przeciwko postępowaniu rządu 
włoskiego. Rząd ze swej strony nie myśli w ni- 
czem ustępować i korzysia z każdej nadarzającej 
się sposobności, by zaznaczyć swe bezwzględne 
stanowisko wobec Watykanu. Nowym dowodem 
tego naprężenia stosunku jest świeży artykuł pół- 
urzędowego dziennika Riforma, napisany z po- 
wodu rozporządzenia papieskiego, ustanawiającego 
opłatę po 1 franku od osoby za zwiedzanie mu- 
zeów i galeryj wacykańskich. 

Oto główny ustęp artykułu, który wywołał we 
Włoszech i za granieą niezmierną sensacyę : 

„Rozporządzenie papieża, ustanawiające opłatę 
za zwiedzanie muzeów watykańskich, jest na ru- 
szeniem ustawy gwarancyjnej. Ustawa 
przyznaje papieżowi jedynie prawo używalności 
pałaców watykańskich bez opłaty podatków, ale 
nie przyznaje mu prawa, aby czemkolwiek roz- 
porządzał. Państwo może, jeżli zechce, wziąć mu- 
zea watykańskie we własny zarząd. Papież wpra- 
wdzie utrzymuje, że nie uznał ustawy gwaran- 
cyjnej, ale w istocie tak nie jest. Nie przyjął on 


Muzykalność Lwowa. 


Lwów, 2 stycznia. 

Lwów nie odznacza się i nigdy się nie 
odznaczał zbytniem zamiłowaniem w sztukach. To 
rzecz powszechnie wiadoma. Wymowne jej dowody 
widzieć można często w teatrze, a prawie zaw- 
sze w salonach sztuk pięknych. Jedynie jeszcze 
muzyka pielęgnowaną jest u nas jako-tako, choć 
i ona sukcesy swe zawdzięcza raczej panującej 
modzie i utartemu przesądowi, iż nie raożna „być 
dobrze*, nie będąc muzykalnym, — aniżeli istot- 
nemu zamiłowaniu w „brzmiących cymbałkach i 
gędziebnym śpiewie*. 

Jednak z pośród mnóstwa pseudo-melomanów na- 
szych wyłania się nad Pełtwią garstka rzetelnych mi- 
łośników muzyki, a praca ich nie pozostanie może 
bezowocną. owszem dozwoli przynajmniej tej je- 
dnej sztuce zapuścić silne, pewne korzenie w 
społeczeństwie naszem, lękającem się Muz, jak 
djabeł święconej wody. 

Jednym z najdzielniejszych rozsadników mu- 
zykalnych jest „Lutnia“, która już dotychcza- 
sową swą pracą wielce zasłużyła się, a jeszcze więcej 
niezawodnie zasłuży się w przyszłości około sztuki. 
Jej spiritus movens, p. St. Cetwiński, w znacznej 
części zasługi owe zapisać może na swoje conto. 
Teraźniejszy stan „Lutni* jest w całem tego sło- 
wa znaczeniu zadowalniający. Chór męski dziel- 
nie trzyma się, jak i dotąd trzymał się zawsze, 
pocieszającem zaś jest, że także chór damski, do 
nie dawna jeszcze — konni soit qui mał y pen- 
se — słaba strona „Lutni“, znacznie się wzmoc- 
mił i prawie dorównywa chlubie instytueyi, chó- 
rowi męskiemu. 

Obecnie „Lutnia“ pracuje nad szeregiem no- 
wości wielkiego kalibru. W pierwszym rzędzie 
wykonaną zostanie wielka kompozycya Maxa Bru- 
* cha „Pieśń o dzwonie“, której przygotowanie po- 


tylko przyznanej sobie dotacyi, ale z innych przy- 
wilejów korzysta oddawna. Jako dowód, wystar- 
czy wymienić bezpłatne używanie poczt i telegra- 
fów, rozporządzenie do biskupów, aby zgłaszali 
się o królewskie erequatur oraz wypadki w czasie 
conclave po śmierci Piusa IX. Rząd tym razem, 
ze względów utylitarnych, oszczędzi papieżowi 
dotkliwej interpretacyi przyznanych mu praw 
eksterytoryalnych. Kurya jednakże baczyć powin- 
na, aby omawiana sprawa nie stała się niebez- 
piecznym precedensem. Inaczej rząd 
mógłby być zmuszonym do odpowie- 
dnej zmiany ustawy gwarancyjnej.“ 

Dzienniki katolickie drwią z powyższych wy- 
wodów, jednakże ton półurzędowego dziennika 
włoskiego jest znaczący, i chociażby na razie rząd 
włoski nie miał odwagi ograniczać praw, przy- 
znanych papieżowi na mocy ustawy gwarancyj- 
nej, jednakże faktem jest, że konflikt coraz bar- 
dziej się zaostrza i może z czasem doprowadzić 
do nowych zawikłań. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 3 stycznia. 


Według zwyczaju w dniu Nowego Roku u pre- 
zydenta węgierskiej rady ministrów zgromadzili 
się członkowie stronnictwa liberalnego. Prezydent 
ministrów Szapary po raz pierwszy przyjmo- 
wał życzenia większości sejmowej a udział w tej 
demonstracyi był nader liczny. W imieniu stron- 
nietwa liberalnego przemawiał Ludwik Tisza, 
a jego przemówienie jak i odpowiedź prezydenta 
ministrów, przyniósł nam wczoraj telegram. Obaj 
mowcy stwierdzili stanowczo, że między mini- 
sterstwem a większością sejmową istnieje zupełne 
porozumienie, że prezydent miuistrów wraz ze 
swoimi kolegami, gotowi są wykonać program 
stronnictwa liberalnego a to stronnictwo bezwa- 
runkowo poprze ministerstwo. Zapewnienia te są 
odpowiedzią na tendencyjnie rozsiewane pogłoski, 
jakoby między ministerstwem a stronnietwem li- 
beralnem rozluźniły się dotychczasowe węzły. 
Również stanowczo stwierdził prezydent mini- 
strów, że gabinet nie odstąpił wcale od przepro- 
wadzenia reformy administracyjnej i pewnym jest 
poparcia stronnictwa, które mu przyrzeczonem 
zostało. Oświadczenie to zaprzecza również po- 
głoskom , które pojawiły się w ostatnich czasach. 
Zarówno stronnictwo liberalne jak i prezydent 
gabinetu zgodnie wyrazili potępienie dla nietole- 
rancyi religijnej i stwierdzili, że nie ma Żadnego 
powodu do zatargów religijnych w Węgrzech. 
Í w tej kwestyi istnieje pomiędzy rządem a stron- 
nictwem zupełna zgodność zapatrywań, a nadzieja, 
jaką wyrazili mowcy stron obu, że patryotyzm 
węgierskiego episkopatu znajdzie drogę pojedna- 
nia, nie są chyba płonne. 

Na szczególniejszą uwagę zasługuje ustęp mo- 
wy Szaparyego o układach handlowych z Niem- 
cami. W ustępie tym podniósł prezydent mini- 
strów znaczenie przymierza z Niemcami, 
które w traktacie handiowym zyska nową pod 
stawę. Z zawarciem traktatu handlowego z Niem- 
cami łączą się ważne interesa handlowe mo- 
narchii, a prezydent ministrów ma wszelką na 
dzieję, że traktat będzie zawartym pod korzystne | 
mi warunkami. Traktat ten będzie regulatywą dla 
układów z innemi państwami. a p. Szapary nie 
przepomniał Serbii i Rumunii, z któremi 
łączą monarchię liczne wzajemne interesy han- 
dlowe i podniósł potrzebę zawarcia z nimi ukła- 
du handlowego. Prezydent ministrów w przemó- 
wieniu swem nie ograniczył się zatem wyłącznie 
do spraw krajowych, ale dotknął także ogólnych 
interesów. Przemówienie jego ma zatem ogólniej- 
sze znaczenie, a jak między słuchaczami, tak i 
w kraju całym i po za jego granicami korzystne 
wywrze wrażenie. 


Echa ruskie 


Organ partyi staroruskiej umieszcza dzisiaj o- 
dezwę do swoich czytelników, prosząc o popar- 
cie i pomoc wobec ze wszystkich stron wymie- 
rzonych przeciwko niemu pocisków. Stawiając 
program, przyznaje się do wierności dla rządu i 
domu panującego i dla świętej cerkwi i obrządku. 
„Nie przestaniemy się domagać przeprowadzenia 
pełnego równouprawnienia narodu ruskiego we 
wszystkich kierunkach.“ To program Czeru onej 


wierzono zaszczytnie znanemu prof. St. Niewia- 
domskiemu. Zarówno sola, jak chóry i orkiestra 
wezmą udział w wykonaniu tego dzieła, które z 
prawdziwę radością powinni powitać amatorowie 
poważnej muzyki. 

Na post, niedaleki zresztą wobec tegorocznego 
krótkiego karnawału, projektuje „Lutnia* dwa 
inne jeszcze wielkie dzieła. Towarzystwo ćwiczy 
się mianowicie w znakomitej Pergolesego: „Sta 
bat Muter“ i w „Mesyassu*, wielkiej kompozy- 
cyi Handla, w której to ostatniej produkcyi we- 
zmą udział połączone siły i „Lutni“ i Towarzy- 
stwa muzycznego. Piękne te, a tak bliskie urze- 
czywistnienia projekta świadczą najlepiej o ruch- 
liwości „Lutni* naszej. 

Co się tyczy Towarzystwa muzyczne- 
go, to ono, choćby już skutkiem samej swej 
ciężkiej organizacyi, ruchliwością nadmierną ni- 
gdy nie grzeszyło i nie grzeszy. I w niem je- 
dnak zastoju także nie ma. Podczas gdy „Lu- 
tnia* przypomina rześkiego młodzieńca, Towa- 
rzystwo muzyczne wygląda na podtatusiałego je- 
gotności, który spełnia obowiązki swe skrupula- 
tnie, ale bez wszelkiego zapału i któremu nigdy 
nie spieszno, bo wie. że i bez gorączkowania się 
dojść można do celu. Z większych dzieł, przy- 
gotowywanych przez owo Towarzystwo, zasługuje 
na wymienienie Griega „Olaf Trigwason*, kom- 
pozycya wymagającą również całego aparatu mu- 
zykalnego. 

„Harmonię* truduo oczywiście zestawiać z 
„Lutnią* lub Towarzystwem muzycznem, bo zre- 
sztą zupełnie inne ma ona cele, — jest po pro- 
stu kapelą. a nie socyetą artystyczną. Godzi się 
jednak przy sposobności zanotować, że od czasu, 
gdy Hall objął bututę kapelmistrza „Harmonii*. 
a kraj i miasto hojniej uposażyło ją i nowemi 
zaopatrzyło instrumentami, — „miejska kapela" 
nasza Śmiało rywalizować może z kapelami woj- 
skowemi. O tem w pierwszym rzędzie pamiętać 
powinni aranżerowie balów, aby /się snać nie 


NOWA REFORMA. 


Rusi. 
sytuacya Rusinów w Galieyi przedstawia tylko 


Dalej wykazuje tenże organu, że obecna 


bratobójczą walk wywołana przez pe- 
wne sfery umyślnie na to, by Rusinów osłabić. 
Hasłem tych sfer jest: „Puścić Rusina na 
Rusina.* Naturalnie, że walka ta wyjdzie ka- 
żdemu na korzyść, tylko nie narodowości ruskiej 
w Galicyi. 

O Narodnoji Csasopysi wyraża się Czerwona 
Ruś z przekąsem, że jest to zbytek, jakiego 
mógł sobie pozwolić rząd dopiero w tym roku, 
gdy finanse Austryi nie zostały zamknięte defi- 
cytem, ale nadwyżką. „Nie nie mielibyśmy prze- 
ciwko temu — czytamy tam dalej — gdyby pismo 
to nie miało być utrzymywane za krwawo zapra- 
cowany grosz także i ruskiego ludu. Wobec tego 
cóż mają powiedzieć Polacy, którzy również przy- 
czyniać się będą pośrednio do utrzymywania Nar. 
Czasopysi, jakkolwiek ta dla nich nie będzie wy- 
dawaną.* 

Ze wszystkich stron kraju nadchodzą narzeka- 
nia na niebywałą dotychczas nigdy agitację za 
nową gazetą ruską 

Wszystkie starostwa we wschodniej Galicyi, aż 
po za Jarosław rozsyłają ogłoszenia agitacyjne 
w języku polskim, ruskim, a nawet niemiec- 
kim. Właśnie jednę taką odezwę niemiecką ma- 
my pod ręką. Wydał ją starosta zaleszczycki, 

Mimo tego wszystkiego Narodna Czasopyś nie 
osiągnie tych rezultatów, jakiego jej życzą ojco- 
wie i rodzicielka Gaseta Lwowska; dotąd bowiem 
nie spotkaliśmy się ani z jednym głosem za nią, 
a nie ma dnia, by Diło, Czerwona Ruś i inne 
czasopisma ruskie nie umieszezały koresponden- 
cyj i listów z kraju przeciw organowi rządo- 
wemu. 


2 Niemiec. 


Dzienniki niemieckie zaznaczają w artykułach 
noworocznych zadowolenie i radość z widoków 
pokoju zagranicznego; o sprawach wewnętrznych 
zaś wyrażają się różnie według kierunku polity- 
cznego, jaki reprezentują. I tak Nat. Ztg, mó- 
wiąc o sprawach wewnętrznych pisze, że ustą- 
pienie ks. Bismarka i ujęcie za ster polityki przez 
samego cesarza wywołały mniemanie, że pod 
wielu ważnemi względami mogą nastąpić zmiany, 
chociaż nie zyskano równocześnie przekonania. 
czy nowe zamiary i pomysły są zupełnie jasno 
określone, czy nowe drogi dokładnie są wytknięte. 
W usunięciu kaznodziei Stóeckera i Kogela upa- 
truje wspomniany dziennik podstawę do nadziei, 
że na żadnem polu życia publicznego nie będą 
mieć uznania skrajnie konserwatywne i nienawiść 
obudzające dążenia. Przeciwnie Kreusztg. ubolewa 
gorzko nad usunięciem Stoeckera, „dzielnego szer- 
mierza przeciwko socyalizmowi i żydostwu*. Mónch. 
Allg. Zig znowu opłakawszy ustąpienie ks. Bis- 
marka, które nazwała „niedoborem* politycznym 
zapisuje jako jedyną korzyść roku ubiegłego to, 
że znikło niedowierzanie Francyi w zamiary po- 
lityki niemieckiej, że tam zaprzestano przypusz- 
czać, iż cesarz Wilhelm przejęty jest przede- 
wszystkiem ochotą wojenną. 

Za oznakę zmiany należy uważać ustąpienie 
ministra spraw wewnętrznych w Saksonii, No- 
stiz Walwitza, który był wyznawcą i protektorem 
kierunku skrajnie konserwatywnego i prawowier- 
ności protestanckiej, co nie zupełnie licowało z 
nowym kierankjem wewnętrznej polityki w Niem- 
czech. 

Pruskie ministerstwo oświaty przygotowało ob- 
szerną publikacyę o reformie szkół średnich. Pu- 
blikacya ta obejmie caly materyał od rozporzą- 
dzenia gabinetowego z d. 1 maja r. 1884 zaczą- 
wszy, do drugiego rozporządzenia zd. 17 grudnia r. 
1890, którem głośna kouferencya szkolna została 
zakończoną. Osobna komisya ma się zająć rozpa- 
trzeniem i oceuieniem tego materyału i sformu- 
łować wnioski Przewodniczącym tej kormisyi jest 
Hintzpeter. Praca komisyi rozpocznie się dnia 6 
b. m. Według ułożonego planu komisya ta odbę- 
dzie także inspekcyę głośniejszych zakładów na- 
ukowych w Niemczech. 

Od 1 stycznia b. r. cesarstwo niemieckie we- 
szło prawnie w posiadanie wybrzeża Zanzibar- 
skiego, a równocześnie rozpoczął się protektorat 
angielski nad sułtanatem wysp Zanzibarskich. 


Tajemnica katastrofy kolejowej pod  Borkami. 
Gwałt konsulatu rosyjskiego w Konstantyno- 
polu. 


Głośną była katastrofa kolejowa pod Borkami 


spełuiło, co wyraził kronikarz Gazety Narodowej 
w dowcipnym, a przez was także zanotowanym 
żarcie o „e. k. bandach*. 

Z kolei ośmielam się odehylić bodaj rąbek za- 
słony, zakrywającej sanctuaria szkół muzycznych 
prywatnych. 

A tout seigneur, tout honneur! Szkoła paź- 
stwa Souvestrów bądź co bądź prym trzyma i 
najwybitniejsze zajmuje wśród lwowskich współ- 
zawodniezek stanowisko, choćby tylko dla tego, 
że wykształciła takie śpiewaczki, jak Hellerównę, 
Pawlikównę, a obecnie także Camilową. 

Szczęśliwa gwiazda, przyświecająca szkole pp. 
Souvestrów. zaprowadziła pod ich berło nowe 
talenta którym wcale piękną rokować można 
przyszłość. Panie: Silberstein, (dość już znana 
z produkcyj koncertowych), dalej Karieh, Małe- 
cka, Elektorowicz i Dąbrowska stanowią obfity 
ilościowo, a jakościowo wiele obiecujący materyał. 
Uczennica niegdyś pana Marka, a obecnie pań- 
stwa Souvestrów, panna Hermina Patkiewicz, ma 
renomę u nas przynajmniej tak ustaloną, że zby- 
teczna przydawać nazwisku temu jakiekolwiek 
epiteta. Wiadomo, że pomiędzy innymi i Wł. 
Mierzwiński, podczas pobytu swego we Lwowie 
zaciągnął się w szeregi tych, którzy uznali pannę 
Patkiewicz ze względu na jej głos fenomenalny, 
jako niezwykłe zjawisko na horyzoncie śpiewa- 
czym. Niedawno jednak dotarły do szerokiego 
ogółu pogłoski. jakoby panna Patkiewicz popro- 
stu głos straciła Pogłoski miały w sobie trochę pra- 
wdy, ale utrata głosu u panny Patkiewiez była 
chwiłową tylko i obecnie utalentowana śpiewacz- 
ko cyzeluje pod kierownictwem pp. Souvestrów 
ten świetny „metal“, jaki natura złożyła jej w 
gardziołku. 

Panna Paulina Stróżecka, niezwykle uzdolnio- 
na nauczycielka, krząta się także bardzo żywo 
około przysporzenh nowych sił krajowej operze. 
W szkole jej odbywają pomiędzy innymi studya 
Jerzy Borkowski i tenor Jamiński, który z dniem 


dnia 18 października roku 1888 z pociągiem, 
którym jechał car z całą rodziną. Powszechnie 
twierdzono, że tę katastrofę sprowadzili nihiliści 
w celu zamachu na cara i całą rodzinę; śledz- 
twa urzędowe wykazały, że przyczyną katastrofy 


był nieodpowiedni dobór wagonów kolejowych |. 


i zbyt szybka jazda w miejscu, gdzie przeciwnie 
powolna jazda była wskazaną. Rozkaz do pośpie- 
chu dał sam car. Ostatecznie skończyło się na 
tem, że minister komunikacyi i kilku wyższych 
urzędników oddalono ze służby, że uratowanie 
cara uznano za łaskę opatrzności. Teraz pokazuje 
się, że przyczyna katastrofy nie była przypadko- 
wą, lecz rozmyślną, że sprawców szukano, wyśle- 
dzono przynajmniej w części i przy pomocy pod- 
stępu i jawnego gwałtu pochwycono w Konstan- 
tynopolu. Wiadomości o tem podaje dziennik 
Levant-Herald i opowiada, co następuje: W nie- 
dzielę (dnia 21 grudnia) wieczór przybył do 
Konstantynopola książę  czerkieski, Zaczarski, 
mieszkający stale w Sofii. Na życzenie swego 
przyjaciela Łuekiego, inżyniera w departamencie 
robót publicznych w Sofii, odprowadzał on pa- 
nią Czaberską, która z córeczką swoją dla pora- 
towania zdrowia jechała do cieplejszego klimatu. 
Przed odjazdem ze Sofii książę dał tej pani do 
przechowania pakiet, zawierający papiery i do- 
kumenta. Na ostatniej stacyi w Konstantynopolu 
wszyscy troje zostali uwięzieni — i zaprowadze- 
ni do konsulatu rosyjskiego. Łucki, skoro się o 
tem dowiedział, udał się bezzwłocznie do Kon- 
stantynopola i został również uwięziony. Levant- 
Ilerrald twierdzi, że pani Czeberska jest nie- 
winną i będzie uwolnioną, ale książę Zaczaraki 
i inżynier Łueki są pod zarzutem ciężkich pr 
winień. 

Inny korespondent z Konstantynopola wyjaś- 
nia, że pod nazwiskiem czerkieskiego księcia Za- 
czarskiego ukrywa się Miiton Nakariczej, który 
według twierdzenia policyi rosyjskiej jest spraw - 
cą katastrofy kolejowej pod Borkami i zamachu 
na cara. W sobotę przed uwięzieniem jego, od- 
były się z polecenia konsulatu rosyjskiego re- 
wizye w dzielnicy chrześcijańskiej w Perze i 
uwięziono sześć osób. Z Nakariczejem uwięziono 
także jego sekretarza Deszkiliziari'ego, który miał 
również ważny udział w zamachu pod Borkami. 
We wtorek przed świętami chciano przeprowa- 
dzić uwięzionych na statek rosyjski i odstawić 
do Odessy. Książę wraz z sekretarzem, odstawia- 
ni łodzią do statku, rzucili się na sternika i skie- 
rowali łódź ku parowcowi angielskiemu, wzywa- 
jąc pomocy i ratunku. 

Kapitan parowca kazał spuścić drabiny i przy- 
jął ich na pokład. Ale radość z odzyskania swo 
body była krótką, bo już następnego dnia skut- 
kiem interwencyi rosyjskiej, ambasador angielski 
rozkazał odstawić obu do konsulatu rosyjskiego. 

Co się stało z Łuckim i innymi uwięzionymi, 
jeszcze nie wiadomo. 


Kraków, 3 stycznia 


Jubileusz, Sfery sadownicze w Krakowie obeho 
dzą dziś 40 rocznicę zawodowej praey wiceprezy 
denta sądu wyższego w mieście naszem p. Feliksa 
Madejewskiego. Szanowny jnbilat długoletnią 
pracą, przymiotami umysłu i charakteru, zdobył so- 
bie powszechne poważanie, którego wyraz złożyć po- 
stanowili nie tylko koledzy i podwładni członkowie 
sądów tutejszych, lecz również wszyscy prawnicy 
krakowscy przez reprezentucye Izb adwokackiej i no- 
taryalnej. W osobie wiceprezydenta p. Madejewskie- 
go świat sądowniczy słusznie oddaje cześć człowie- 
kowi, który w długoletniej pracy zawodowej pod- 
trzymywał zawsze godność sędziowskiego stanu, a 
wysokie stanowisko swoje zawdzięcza wyłącznie wy- 
trwałej pracy, prawdziwym zdolnościom 1 sumienne- 
mu pełnieniu trudnych często obowiązków. 

W dniu dzisiejszym składali dostojnemu jub- 
ilatowi Życzenia wszyscy tutejsi urzędnicy sądowi, 
a w szczególności gremium radców sądu kraj. wyż- 
szego z prezydentem sądu wyższego JE. Zborow 
skim na czele, gremium sądu kraj, którego imie- 
niem przemawiał prezydent tegoż sądu p. Jasiński, 
niemniej członkowie nadprokuratoryi i prokuratoryi 
państwa, sekretaryat sądu wyższego, oddział rachun- 
kowy i biura pomocnicze. 

Życzenia swe złożyły również sądy obwodowe 
tut. okręgu, bądź to w drodze telegraficznej, bądź 


1 stycznia wszedł w skład personalu lwowskiej 
operetki. Oprócz wymienionych zwraca na siebie 
z pośród uczniów p. Stróżeckiej uwagę znany ba- 
rytonista Szymański i kilku innych jeszcze posia- 
daczy i posiadaczek pięknych głosów i głosików. 
Z pomiędzy pań kształcących się pod wytrawnem 
kierownictwem p Stróżeckiej zasługuje na wy- 
szezególnienie zwłaszcza panna Bielańska, w oso- 
bie której zdaniem znawców zyskamy prawda 
podobnie wkrótee dzielną spiewaczkę. 

Szkoła panny Stróżeckiej godną jest uwagi z 
wielu względów, a wyróżnia się od innych tem 
także, iż silny nacisk kładzie na wykształcenie 
teoretyczne swych uczniów i uczennic. 

Niepodobna mi pominąć w końcu szkoły p. 
Ledererowej, która kształci niezwykłą altystkę 
pannę Radkiewiez i uzdolnionego basistę, Sla- 
wiezka. 

Aby mnie nie podejrzywano o chęć robienia 
reklamy, nadmieniam w tem miejscu, że przed- 
miotu bynajmniej nie wyczerpałem, że szkół wo- 
kalnych Lwów znacznie więcej posiada, że jednak 
te tylko wymieniłem, których działalność za- 
manifestowała się istotnie dodatnio 1 wydała po- 
zytywne owoce. 

Co do szkół muzycznych, to mamy obfitość 
ich wielką na naszym gruncie, rej jednak po- 
między niemi zawsze jeszcze wodzą dwie: Mar- 
ka i Mikulego. Inedit in Dcyllam, qui vuli vi- 
tare Charybdim! W tym wypadku znaczy to ty- 
le, że ktoby chciał Markowi hołd złożyć, uwa- 
żany będzie tem samem za wroga Mikulego. Co 
do mnie jednak, chciałbym przemkuąć się po- 
między Seyllą i Charybdą. jestem towiem prze- 
konany, że zarówno dyr. Marek. jak dyr. Mikuli, 
obaj pomimo swego antagonizmu, dobrze zapisali 
się w dziejach rozwoju muzyki u nas. Jedynie 
co do szkoły Mikulego wypada mi zanotować, że 
utraciła ona niepoślednią siłę w osobie p M. 
Sołtysa, idealnego rzeczywiście profesora, zwła- 
szeza ua kursie niższym. P Sołtys dla dalszego 


Kraków. 4 Stycznia 


też przez prezydentów swych, którzy 
stość tę osobiście pospieszyli. Z gratulaj 
były także Izba adwokacka i notaryaln 

Z wielu stron kraju i z po za granie 
dostojny jnbilat otrzymał dowody żyezli 
Odczyty dra Ochorowicza. Jutro v 
godzinie 5 po połndniu odbędzie się w 
ła“ pierwszy zapowiedziany odezyt 
Ochorowicza „O tajemnicach kapłanów 
Odczytami temi, jak donosiliśmy, uezon 
teresował w wysokim stopniu inteligen 
wa, niepodobna wątpić, iż i krakopeka 
licznie na nie pospieszy. A 

Treść pierwszego odezytu drat Ochora 
następnjąca: Świę*ynie egipskie, kapłani 
Bgipcyanie i Grecy, zakon pytagorejski 
eleuzyńskie, zdrada Dragorasa, zpierwsze 
jemne i źródło prób massońskich, dnie 
w świątyniach, ogniste litery i płaszezą 
stosy samozapalne, wozy piorunowe pa 
tholta, magnetyzm i elektryczność w 
sprowadzanie ognia z nieba. 

y Popularny odczyt. Staraniem wydz 
skiego Towarzystwa oświaty ludowej 

w niedzielę 4 bm. o godzinie 3 po poł 
gimnazyum ów. Anny piąty bezpłatny, 
pnlarny prof. Bronisława Gustawicza ; 
dach, ich sposobie życia, zwyczajach, 5 

ligii i oświacie.“ 

W sprawie ubogich. Wobec ostrej : 
niesienie i prawdziwe uznanie zasług 
stytucyj dobroczynnych i prywatnych g 
gimi. Wiele klasztorów rozdaje posiłe 
znacznej ileści ubogich, a w ogrzewé 
najdują oprócz pożywienia także ciep: 

Ale czyniąc dobrze i wspierając ty 
cy rękę wyciągają i po domach o jałmużnę p 
chodzą „ebyłoby też do Życzenia, aby instytue 
dobroczynni ludzie nie zapominali o tych, co 
dzą się, lub nie ciicą Żebrać, co nie stoją z wy 
gniętą ręką przed kościołami, lub na rogach * 
ale w milczeniu, nie skarżąe się, pracują o ile £ 
i wiek ich na to pozwalają, lecz praca ta nie 1 
starcza im na zaspokojenie najpierwszych, najsky 
niejszych potrzeb. 

Ci, co Żebrzą po ulicach, prawda, bardzo zą 1 
szczęśliwi, bo nie mają praw żadnych, lecz z d 
giej strony nie mają też obowiązków względem gj 
łeczeństwa i nie pracują. Ci drudzy zatem d 
są biedniejsi, bo i obowiązki ciężą na nich 
jak na wszystkich, a praw nie posiadają rów 
prawie żadnych. - 

Wstąpmy na poddasza, gdzie woda w naczyn 
zamarza, bo na opał nie wystarcza; zejdźmy w 
gotne , ciemne, o mokrych ścianach sutereny, £ 
biedna wdowa, szwaczka, ubogi sekodzielnik ro 
obarczony, lub biedny student pracować musz 
świtu do późnej nocy wśród zimna i głodu! 
to odgrywają się owe ciche tragedye, nad któ 
świat przechodzi do porządku dziennego, bo ich 
całej, jaskrawej okropności nigdy prawie ludzie 
możni nie widzą. Stamtąd głód, zimno i cho 
ciągle liczne zabierają ofiary, a dotknięci nieszuż 
ściem nie mają się nawet komu pożalić naqdg 
losem. Tam śmierć puka często a weg 
najmniej spokój i zadowolenie 
gośćmi; tam wreszcie położeg 
dek na duchn i rozpacz 
lub — przestępców. 

Ta więc kategorya b n 
sein. stokroć r4fszczęśliwsza ox Kodówych, że 
powiemy, żebraków. O nich teżf przedewszystk 
szczególniej podczas zimy. pon tać należy, im 
pomagać, bo to nie odpadki, nDWe szumowiny sp 
czeństwa , lecz pożyteczni. pracłujący Indzie, bar ; 
tylko przez los, lub stosunki Pipołeczne pokrzywd 
ni. Miłosierdzie im wyświadejzane będzie czyn: 
nietylko wysoce chrześcijańskimy, ludzkim, lecz i vt 
watelskim, — aświadezyć je nogą nie tylko szlact 
tnie myślące jednostki, lecz i itstytucye-łób zak: 
dobroczynne, O taką ofiarność dia tyeh ludzi w: 
ciężkiej zimy bieżącej gorąco’ czytalników naa 
prosimy. 

Rada szkolna okręgowa krakowska, wec 
komunikatu , jaki ogłosił wczoraj w Czasie p. 
spektor okręgowy Twaróg, wydała w dnin 10 g 4 
dnia ubiegłego roku rozporządzenie do dyrek * 
szkoły wydziałowej i zarządów szkół pospolitych 
mieście, w sprawie nezęszczania dzieci do szut” 
tych w dniach silnych mrozów. Rozporządzenie “s 
obchodzące ogół rodzieów i opiekunów dziatwy, 
dzimy, iż ed dnia 10 grudnia mogło było być o 
szosem we wszystkich pismach miejscowych, 


kształcenia udał się do Paryża, gdzie też dot 
bawi 

Skoro już tak per longum et latum czynię n, 
dyskretne uwagi o stosunkach, panujących w i 
szym świecie muzycznym, zbrodniczą byłoby wpru 
rzeczą, nie poruszyć spraw opery. Skład jej pet 
sonalu jest obecnie w istocie bardzo dobry. Opeą 
lwowska posiada pyszny sopran dramatyczny 
pannie Pawlikównej, posiada dalej świetną 
pranistkę pannę Janinę łukaszewską i nieob 
jeszcze wprawdzie z warunkami sceny, ale vd 
bornie wyćwiczoną i bardzo uzdolnioną śpie! 
czkę koloraturową panią Jadwigę Cammilową. ` 
dobnego tenora, jak p. Warmut dawno już 
mieliśmy sposobności słyszeć, a baryton Cho 
kowski i bas Jeromin uie pozostawiają nie * 
życzenia. 

Wkrótce na występy gościnne przybyć 
także znakomita śpiewaczka koloraturowa p 
Stromfeld-Klamrzyńska, która niedługą swą kary 
rę sceniczną zaznaczyła niebywałemi sukcesami ; 
operze madryckiej i w medyolańskiej La Scala. P 
Klamrzyńska znajduje się na drodze do wyrol 
nia sobie głośnego nazwiska w całej Europ 
ma przynajmniej wszelkie warunki po temu. 

Z dotychezas granych oper (dano już 11 prz 
stawień) „Aida“ i „Zydówka* największem el 
szyła się powodzeniem. Z nowości studyuje s4 
obecnie „Romeo i Julia* Gounoda, jako też „Bar 
bara Radziwiłłówna" Jareckiego. 

To są mniej więcej główne rysy muzykalnej fizyo* 
nomii naszego obojętnego dla sztuk pięknych Lwo- 
wa. Nie chcę być optymistą, ale zdaje mi się, że 
czego dotąd w tym zakresie dokonano, na marne 
pójść nie może i że Lwów po macoszemu traktu- 


jący literaturę, malarstwo, rzeżbiarstwo — pozo: 

stanie wiernym przynajmniej muzyki przyjacie 

lem. St. K. 
—AERERB 
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emu każda redakcya najchętniej zawsze i bezinte- 
səwnie szpalt swoich użycza, — tymczasem Wy- 
;.czamy w tej mierze Radę szkolną, przytaczając 
zporządzenie owo dosłownie, Brzmi ono tak. 
„Wskntek pannjących mrozów polecam Dyrekcyi, 
ględnie Zarządowi szkolnemu: 1) zawiadomić dzie- 
by w dniach tak mroźnych, jak był 9 i 10 gru- 
z. r, do szkoły nie przychodziły; 2) dzieci, 
mimo to przyjdą, należy zostawić w szkole 
izorem wedłng przepisanego porządkn szkol- 
3) dzieci I klasy mają bezwarunkowo rozpo- 
h naukę o 9 godzinie przed południem w cza- 
owym; 4) izby szkolne nałeżv or"'-ć nale- 
awet w dniach wolnych od nauki. 

gkołom , które powstały po r. 1879, rozporzą- 
ie powyższe było także komunikowanem. Wszy- 
szkoły tutejsze stosują się do powyższego roz- 
dzenia, a w razie jakiejkołwiek w tej mierze 
pliwości, Zarządy szkolne znoszą się osobiście 7 
jszym c. k. inspektorem okręgowym. 

uduiza się jednak, że pomimo silnych mrozów, 
ice wysyłają dzieci swe do szkoły i to nieraz 
j godzinie 8 z rana, chociaż do tego wcale nie 
owiązani, albo dopieco o godzinie 9 z rana, a 
4 to jedni z rodziców z powodu nieświadomości 
ratory, inni zaś, ubodzy, aby dziecko mogło 


licznem przybyciem na pogrzeb, a stan kupiecki, |kołei państwowych z waźnością od 1 stycznia b. r. 
przeważnie składający się z izraelitów, złożył dowc-| Awansowali następujący urzędnicy na liniach gali- 
dy ezci przez zamknięcie sklepów podczas wypro- | cyjskich : 
wadzenia zwłok z domu do kościoła i z kościoła na| Do klasy VI z płacą 2600 zł.: Franciszek Hu- 
cmentarz. pert, inspektor przy dyrekcyi ruchu we Lwowie, z 
W Czerniowcach zmarł w 35 roku Życia sekre- | nadaniem tytułu starszego inspektora. 
tarz bukowińskiego rządu krajowego, jeden z naj-| Z płacą 2200 złr.: Fryderyk Grabner, starszy 
zdolniejszych urzędników, Franciszek Gątkiewicz oficyał w Czerniowcach; Stanisław Majewski star- 
W Warszawie zmarł w tych duiach Emilian [82y inżynier w Stryju; Adolf Geyer, tyt. inspektor 
Czyczkiewicz Konarski. Urodzony w Galicyi, po u- | We Lwowie, Petachie Birnbaum, starszy inżynier w 
kończenin gimnazyum, z razu miał zamiar poświęcić | Stanisławowie; Edmund Bartmański, starszy inży- 
się filologii. Stało się przeciwnie, przeważyło w nim | NIE! w Stanisławowie; Edward Heinrich, starszy 
zamiłowanie do teatru, porzucił uniwersytet i wraz |oflcyał w Stauisławowie; Michał Kałmueki, starszy 
z pp. St. Dobrzańskim i Woleńskim wstąp:ł na de- |oficyał w Suczawie; Maksymilian Vogel, starszy re- 
ski teatralne do świeżo zorganizowanego prowineyo | wident przy dytekcyi ruchu we Lwowie; Waleryaa 
nalnego towarzystwa. Pomimo niedostatku, często- | Weimes starszy rewident przy dyrekcyi ruchu we 
kroć biedy, aż 12 lat na scenie pozostał, pracując Lwowie. | 
z kolei w towarzystwie Sztengla, w teatrze poznań- Do klasy VII z płacą 2000 złr.: Bonifacy Dab- 
skim, w Krakowie i we Lwowie, gdzie przez dłuż- kowski. 
szy czas pełnił obowiązki reżysera dramatu i kome- Z płacą 1800 złr : Bolesław Szameit, starszy o- 
dyi; czas jakiś należał do trójcy artystów przedsię- ficyal w Stanisławowie; Francis ek Eckhardt, star- 
biorców teatru lwowskiego. Jako reżyser sceny lwow- |5zy oficyał we Lwowie; Franciszek Steffel, starszy 
skiej, wielkie a ciche położył zasługi, jużto przez | oficyał we Lwowie. 
dobór repertoaru, już też przez inscenizowanie Szeks-| Z płacą 1600 złr.: Ludwik Hubl, rewident przy 
pira, Szillera, Słowackiego i odpowiednie użycie sił | dyrekcyi ruchu w Krakowie. 
wykonawczych, co mu tem łatwiej przychodziło, że| Do klasy VIII z płacą 1500 złr.: Sydon Loret, 


71687 72276 74253 72638 72705 72729 73601 Paryż, 3 stycznia. Do Temps'a donoszą z Kon- 
24096 74118 72810 74359 74530. stantynopola, że Padlewski uciekł z Paryża naj- 
pierw do Odessy, następnie do Konstantynopola. 
Władze rosyjskie zażądały w policyi tureckiej wy- 
dania Padlewskiego, kapitan jednak okrętu an- 
gielskiego, na którym się Padlewski znajdował, 
złr. 12 ct; wpłynęło 42 złr.; zwrócono 4 złr. 89 odmówił jego wydania. Parowiec angielski z Pa- 
it Stan z końcem miesiąca 90.170 złr. 23 ct. dlewskim popłynął do_Liwerpolu. à ; 
Wkładki: Stan z początkiem miesiąca 233.198 Paryż, 3 UOR Kardynał Lavigerie Y 
złr. 5 ct: wpłynęło 13650 złr; zwrócono 25695 trzymał od wielu arcybiskupów i biskupów „fran- 
złr. 54 ct. Stan z końcem miesiąca 221.147 złr. cuskich listy RLN | iż solidaryzują siga 
51 ct. *. z jego manifestacyą na korzyść republiki. Prasa 
Pożyczki: Stan z początkiem miesiąca 411.106 francuska zwraca szczególną nwage ana list bi- 
złr. 23 ct; spłacono 117.338 złr. 19 ct; udzielo- skupa z wyspy La Réunion, napisany bez- 


OT aa St E P pośrednio po rozmowie z papieżem. y 
AAN A złr an z końcem miesiąca Kindyn, S stycznia: Nowa konfareniere miti 


Parnellem a OBrienem została naznaczona na 6 
4 ki te ) stycznia w Bouloque. 

wh. me aw (Sprawozdanie N. Keformy.)| Londyn, 3 stycznia. Umarł tutaj historyk Kiny- 
Płacoso sa 150 kilegr. netto : od do | lake. : i 

Psrenios krajowa . . . . . . . 850 885| Genua, 3 stycznia. Gregoire przybył tutaj z 

Gb. -. L 660 T Palegmo a pod eskortą policyjną udał się do Ven- 

ies ale aa a ań. w | EIBIENL reene oświadczył jednemu z tutej- 

Groch i i 10— 1%—|szych dziennikarzy, że się sum odda w ręce 

Tatarka . . . . . . . . . . . . 760 9— | władz francuskich. 

Promo > . |... |... . . . . 6— T750) Ateny, 3 stycznia. Izba przyjęła projekt refor- 


Towarzystwo zaliczkowe w Krakowie ogłasza 
wykaz za miesiąc grudzień 1890 r.: 
Udziały: Stan z początkiem miesiąca 90.138 


w szkole ogrzać i zająć. posiadał zaufanie i szacunek kolegów. Porzuciwszy | ibżynier w Jaśle; Izydor Rubin, inżynier przy dy- płynem A W <w M p- my wyborczej. 
Bada szkolna okręgowa, uwzględniając przeto te | niewdzięczną dla się scenę, oddał się rachunkowości |rekcyi ruchu w Krakowie; Władysław Komorra. in- | Siano . . . . . 1 1 2 2 1. . 320|  Nowy-York, 3 stycznia. Posiłki, jakie nadeszły 
czności, umieściła w rozporządzeniu na wstępie || w charakterze głównego buchaltera wstąpił do ad-|żynier w Kołomyi. Bioma oo ooo _ | "Godiih *—|7 Pineridge, zamierzają otoczyć obóz Indyan i 
„fanem: (pod l. 2) ...aby dzieci które pomimo | ministracyi Kuryeru Wurseawskigo, a następnie] Z płacą 1400 złr.: Waclaw Pelcel, rewident w Boon i E i sa tów kilogr. . wj z0 zmusić ich głodem do poddania się. 

mrozu przyjdą do szkoły, pozostawić w azko- |zę zmianą właścicieli pracował do końca życia w | Czerniowcach; Jan Szezepaniak, inżynier przy dy- Jaja ża kopę . . . . w 5% PETRO ŻW m 2 

adzorem , i (pod l. 4) ...aby izby szkolne Kuryeize Codziennym rekcyi ruchu we Lwowie; Tomasz Mańkowski, inży- | Masło za garmies . . 2. he A NN 

yły należycie, nawet w dniach wolnych od W Tarvira w Portugalii zmarł, według doniesień |nier w Stryju. (C d. n.) kita p: A Tysaozgkelie . . pam Kursa telegraficzne. 

a z > E ~- 


pism zagranicznych, generał dywizyi armii portu- = 
galskiej, Józef Chełmicki. Wysoką godność wojsko | Składki na Weteranów wojsk polekish z 1930 roku 
wą zawdzięczał “zmarły oeobistej waleczności i za. |! sprawozdanie miesięczne, z grudnia 1890: po I złr.: 


p = : Wa glieżdzio wiodcdonazkiej 
en dniach nerowaliśmy bardzo słnszne żą- ponu 


(R yw p Á 
Towśrzystwa opieki zdrowia, aby ogół dzieci, — W 


» ; f l G j Joa M e a Oo : | zei y dnia 3 styeznia 1891 7 
aczajaeyeh do szkół ludowych, a ni tylko w | algo, płułanym dla dyuastyi EDEN ECIRA|- oe Cmętośrotesiicąć Że 
wie I klasy mogli przybywać do szkoły pod-| Elfryda Popielówna, córka Pawła Popiela, b. pro- |ki Wiktor; po 2 sIr.: ke, Chmielowski z Szafiar, Dembow. (podług obsarwatoryum krakowskiego). Zied dł ; 
my nie o 8, lecz o 9 godzinie rano. Zadanie | fesora szkoły głównej warszawskiej, i Maryi z hr.|ski Jan, Niedzielski Paweł; 2 złr. 50 ec. ke. rektor Chro- Kraków. dnia 3 stycznia. dE E e Tea w EE M 
ści tylko Rada szkolna uwzględnia. e Bnastw te N i i mecki; po 3 złr.: Łopacki Andrzej, dr Zakrzewski Fer- | ——————----------------------_. | Bjednoczony dług w srebrze 
we i W sy Zamoyskich , zmarła w Królestwie Polskiem w 17 dynand. Żurowski Boiesław; 3 złr. 26 ct. S. Wysocki ; wczoraj dzis dziś Austryacka renta złota 
pierwszym ustępie wydanego zarzą- |jokn życia. i “a ; : 
" dniach noi WK 481) 9-140 4 złr dr. N. N; po 5 złr: ks. dr Ludwik Juręowsvi g. 10 w.g. 8 rano g. Ż puj |5g austryacka renta (marcowa) 102 | 90 
4 w cnica mroznych, JA I 01 Zabawa na lodzie. Na ślizgawce krak. Towa- | Roman Rydel. hr. Marya Tarnowsk», Balicki Ludwik, =TEUEGE vowietn = Ak bank st ierski 9 
pr. dzieci mogą do szkoły wcale nie przy- rzystwa łyżwiarzy obok ogrodu botanicznego odbę- | Chrzanowski Wojciech. Danker Kazimierz, dr Serafiński m POŁ 750 1 mm 748 6 um 749 3 0a cye panii ausim-wogienskiogu SEEN 
jest, musimy to zauważyć, wcale niejasnem Home "A u AE €| Antoni Struszkiewicz Władysław, Włodek Zdzisław; po (zred. do 0) fa Akcye kredytowe „ «. . . .| 306] 50 
Jani Dy R M ; |dzie się we wtorek 6 b.m. pierwszy dzienny festyn | 19 złr.: JE. ks, arcybiskup Morawski, br. Karol Potocki o Lond 13| 40 
oby określić, przy jakiej temperaturze t. j., | kwiatow Tay a kup a Fa atos b Temperatura ń A ay, D « 1 
i ) o ać y pp > i ogój | , Ber anszy ; po 12 zir.: Younga ła- EE tóuniach Ciusa —]11%4 —14%8 —7%4 |gSrebro . —. ms u = 
stopniach Zimna RODZICE mogą ppZOSIAW Samobójstwo Z Wiednia donoszą, iż zastrzelił | dysław. Ramult Konstanty; 17 zdr. 59 ct. Resursa w| p CEA ŻA B Horo Eon i k 
y domu. Lndności w miastach wie trudno| gie tem w kapieli publicznej ałuchacz medycyny | fernowie; 18 złr. Bł ct. z wieczorku listopadowego w | Kierunek i moc wiatru %9-to (rankówki za sztukę 9 02 
zaopatrzyć się w termometry, lub wiedzieć t 4 E $ J d , Stanisł Tow. rękodzielników „Zgoła” w Krakowie; 20 łe. hr. (0 == cisza 10 burza) Wsw 1 W1 |NNWl1 |Dukaty austryackie . . . . . . 5, 36 
NR. 9 , y Henryk Kiesler, liczący 27 at, redem ze Stanisfa- | Edmund Krasicki; 27 złr Czytelnia kolejowa w Nowym ABE sił $ s | Banknoty banku niemiec. ża 100 m. 55 (T21 
czo, jaki jest stan temperatury, aby nie grze E 3 :0 zł NO Relo Kotu]: Wilgotność leż M 8 
gorliwością w wysełaniu dzieci podezas bardzo lg K y AM iel A pT 46. dy AWG 5 T z. A F 85% 91% 835% 
a ri » y p 9 A, å ia. ; ; ez g s ; F0 złr. hr. - w odsętkach; i 
h mrozów i nie narażać ich zdrowia. Jasne i T ©) WOJE E. a RY) chowski ; 125 złr. N. N. W grudniu dochody 428 złr. | —— Sa O OO — 7 p 
yeze w tej mierze postanowienie powinno byé|*ntejsze posie Stow ar.yaz nie „&goda ZZronczyio | GG ent. Stan nieba 0 0 0 Odpowiedzialny Redaktor : 
stary rok wieczorkiem, odbytym w sali „Hotel de| Rozehody. Wypłacon> 4! Weteranom żołdu naro- | = pog., 10 zup. pochm 


onem Bie dla samych dzieci, lecz dla ich ro- 
r i opiekunów. 

stawa wieczorna w Sukiennicach po kilko 
j przerwie jutro w niedzielę na nowo będzie 
przy dźwiękach orkiestry 13 pułku, która 
iej zajmujących utworów wykona wspaniałą 
frę do „Ifigenii w Aulis“ Glucka i Marsz 
jckiego, jako muzykalny komentarz do obrazu 
„Zdobycie armat pod Stoczkiem*, znajdują: 
obecnie na wystawie. Powszechną uwagę 
bok tego obrazn od dni kilkn 3 wielkie 
gmachu politechniki we Lwowie, wykona- 
. Unierzyskiego według kartonów Matejki, 
Blizińskiego, wykonany przez Alfreda 
oraz portret niewieści wielkości naturalnej, 
bkehniewicza. Zapowiedziany jest na przy- 
gh nowy obraz na tle syberyjskiej marty- 
Jacka Malczewskiego. 

ząd Tow wzaj. pomocy uczniów uniw. 
|. zawiadamia interesowanych, że w sprawie 
wania swoich rachnnków mogą się odnieść 
jprost do zarządu (Collegium novum sala 


Dr. Adam Asnyk. 
Wydawca: Dr. Lesłuw Boroński. 


France", na którym zebrało się dość liczue przed- |dowego miesięcznego, najem pokoju na biure, usługa i 
stawicielstwo tutejszych Polaków. Program wieczor | Pottorya 607 złe 85 ot. Na pamiątkę 29 listopada ofiarę 


a SE ji rh : „ |przyjęło 48 Weteranów 240 złr. Dopłata do obiadu 29 
ku składał się z występu artystów dramatycznych istopad+ na cześć Weteranów 151 złr. 71 ct. Razem wy 


p. Leona Plewińskiego i p. Stanisławy Plewińskiej. | dana w grutuiu 995) zèr. 56 ct. 

którzy bardzo dobrego doznali przyjęcia za grę peł | Kozostający na żołdzie narodowym Weterani 49, przy 
ną werwy i humoru. Państwo Plewińscy grali, po- | 79%0 zaczęty m roku, składają serdeczne Życzenia i wyra- 
AE , z e E Boć z zy najgłębezej wdzięczności Szanownym  edakom pamię 
siłkując się wzajemnie, kilka szkiców i Scen humo- | tpjącym o nich, a Komitet opieki nad niemi, poleca za- 
rystyczno - charakterystycznych, mianowicie: „Pan |słażonych Ojszyzny Synów całemu krajowi, jako starusz- 
Kalasanty Mosterdzieju*, „Broń niewieścia*, „Durny | ków niemogących już pracować nę kawałek chl-ba, 
Jasio" i „Zołnierz na kwaterze". Licznie zgroma- Ksawery Konopka. 


dzona pnbliczność bawiła się wybornie i nie szczę- ofary. W rałejskć TORÓW, GSA 

A p b d i voio znajo- 
dziła w odwet wymienionym artystom oklasków. | mym tak miejicowym jak zamiejscow»m kart z noworo- 
Po północy powitał rok nowy p. Smólski krótką | cznemi Życzeniami, złożyli na rzecz straży ogniowej o-ho- 
przemową, poczem nastąpiła deklamacya p. Niem: |tuiczej w Birczy następujice datki: pp Bulzyn: wski 50 


R; ; w ; P RY „(ot br. Czarnacki ? złr., Chełoniewski | złr., ks. Dziedzie 
czy nowskiego, wygłoszona ciepło i umiejętnie. W koń lotów E 1 zr i Neostowiucmyó: H i: 
Z A aiai czewski 5O ct., Janiszewski I złr., Kariszewski 50 ct., ka 

Przy tej sposobności będzie na miejscu donieść, | Lijan 50 et, Lisowski L złr., dr. Nycz 1 złr., Orustein 1 
że państwo Plewińscy mają zamiar urządzić w Wie- złr, Ukrosiński | złr., Porembalski 1 złr, Rawski 1 złr., 


„AB : A "+: Schetyna 1 złr, Stebuicki I złr., Lam EO ct i hr. Zedt- 
dniu kilka wieczorków dramatyczno-humorystycznych, | Witz 2 złr., za które to datki serdeczna składa podzięko- 


Spodziewać się bależy, Że tutejsza publiczność pol- | wanie Komenda straży ogniowej ochot. w Birczy, 
ska nie odmówi im poparcia, na jakie zasługują. _ 


Telegramy „Nowej Reformy“ 


Rubryka „Nadesłane“ nie pochodzi od Redak * 
(Telegramy własne „Nowej Reformy*.) cyi, która też żadnej odpowiedzialności za nią 
Wiedeń, 3 stycznia. Obiega pogłoska, że mini. | nie przyjmuje. 
sterstwo zamierza zbliżyć się do lewicy. We- 
dług tej pogłoski minister rolnictwa Falken- 
hayn miałby złożyć tekę, a w jego miejsce, NADESŁANE. 
miałby być mianowanym hr. Caronini. PE 
Praga, 3 stycznia. Spodziewają się tu, że na-|  Balowe materye jedwabne od 60 cnt. do 6 
miestnik hr. Thun dziś złoży imieniem rządu |złr. 35 cnt. (około 800 różnych deseni i kolorów) 
oświadcz nie w sprawie Języka urzędowego w wyseła sztukami lub kawałkami franko i ociene 
wewnętrznej służbie. skład fabryczny G. HENNEBERG c. k. dostawca 
nadworny, Zürich. Wzory odwrotnie, wyseła się 
a i list z marką 10 ct. 
(Telegramy Biura korespondencyjnego.) - 
Wiedeń, 3 stycznia, Sprawozdanie banku austro- 
węgierskiego za tydzień ubiegły dnia 31 grudnia| Trwały skutek leczniczy: W wypadkach be- 


. : . . z TOEN i. R l at R 
albo do syndyka Tow. adwokata dra Michała salę Nikt żeń wystawie dne jie. Repertoar teatru krakowskiego. PRA = pA sado > K ih an | wy a podj 
(nl. św. Jana J: 1 p. TI). „ngung SLOW Arada na BIEDIE SZCZEg| ną uwagę Ae mę , 37, 3 1900. A z y mra je 
azem zawiadamia się tych panów, którzy o- znawców i szerszej publiczności piękny obraz kra- W aiedzielę 4 stycznia: „Przeor Paulinów, Ek. 90 ono” łach nić: n3 ska ia wywierają zbawienny skutek, Cena fis- 


kowskiego malarza p. Picearda, zatytułowany | ozyli Obrona Częstochowy“, dramat historyczny w 
„Iwan Groźny“. gObraz ten znanym jest w Krako-|5 aktach przez Jana z Poradowa. 
wie, gdzie był wystawiony pod tytułem „Z dziejów | We wtorek 6 stycznia: „Robert i Bertrand, 
cywilizacy rossyjskiej w l6 stulecin." Dnia 7 gru |ezyli Dwaj złodzieje“, brotochwila ze śpiewami w 
dnia zwidzał cesarz wystawę, oprowadzany przez se- |5 aktach Wł. L. Anczyca. 
kretarza wystawy p. Walca. Cesarz przyszedłszy do We czwartek 8 stycznia : Po raz siódmy „OJ 
obrazu p. Pirearda oglądał go szczegółowo, poczem | mężczyźni, mężczyźni!* komedya w 4 aktach Kazi- 
zapytał p. Walca: mierza Zalewskiego. 

„Jakie zajmuje ten artysta stanowisko w życin ?* W sobotę 10 stycznia: Po raz pierwszy „Złote 

P. Wale odpowiedział, że jest profesorem rysnn=|rybki*, komedya w 4 aktach Franciszka Schóntha- 
ków w krakowskiej szkole realnej, na, z repertoarn wiedeńskiego Burgteatrn. 

Potem zapytał cesarz dalej: 


i „wezwania płatnicze", zwłaszcza z odpo- 
jr: dopiskiem, że Żądania ich rozpatrywane i 
piane być mogą tylko wtedy, jeżeli to uczy: 
sd 10 bm., który to termin j c ostatnim, 
= wszystkich prolongujemy. 

giłki na cele artystyczne. Na rok bieżący 
czył Sejm Wydziałowi krajowemu kwotę 3000 
+ dyspozycyi dla młodzieży, kształcącej się w 
| i sztukach, a zarazem przekazał W ydziało- 
wemu wszystkie petycye, do tej pozycyi się 
pce. Z dotacyi tej udzielił Wydział krajowy 
zowe zasiłki: Antoniemu Gużkowskiemu, ma- 


koncie wekslowym było 166.619.000 złr., więcej| | Codziennie rozsyła xa pobraniem perztowem A. 
o 9,210.000 złr; w lombardzie było za złr.| MOLL, aptekarz i o. k. dostawca nadworny. Wie- 
41,398.000, więcej o 7,607.000; zapas bankno- | deń, Tuchlauben Nr. 9 Upraszn się w składach 
tów nieopodatkowanych wynosił 7,520.000 złr. | materyałów w aptekach i handlach ne prowinoyi, 
mniej o 17.124. żądać wyraźnie preparatów Molla z marką @- 

Wiedeń, 3 stycznia. Komisya ministerstwa spraw |chronną i podpisem. Główne składy w Głalicyi 
wewnętrznych nie uwzględniła prośby o założe- | znajdują się u firm podanych w części inseratowej 
nie pierwszego karpackiego Towarzystwa akcyj- | dzisiejszego numeru na ostatniej stronnicy. (307) 
nego nafty i wosku ziemnego w Stanisławowie. 

Wiedeń, 3 stycznia. Cesarz odjechał wczoraj 


popołudniu osobnym pociągiem na polowanie do| Neusteina ocukrzone pigułki 
Radmer, dokąd przybył o ósmej wieczór. W to- 


i w Wiedniu: Maryi Młodniekiej ze Lwowa „Jaki epizod przedstawia ten obraz ?* o EW AE Wim dawki nz R AW A AE á Elżbiet 
p à : mi. A i twie cesarza znajdują się: wielki książę w. ety 
tałcenie się w rysunkach i malarstwie w Mo- P. Wale, dawszy szczegółowe objaśnienie treści, b b s 03 K ka 7 ET : kz © p Bi ob A 
p; Janowi Olpińskiemu, uczniowi 6 klasy | przedstawionej w obrazie, dodał: l Dział exonomiez Ry. a L książę Leopold i arcyksiążę „Czyszczące krew’ wypróbowany przes zaako- 
m Franciszka Juzefa we Lwowie, na kształ- „Obraz teu był już przedtem na wystawie w -S Ś mitych lekarzy polecony środek na zatwardzenie. 


Praga, 3 stycznia. Na dzisiejszem posiedzeniu |1 pudełko zawierające 15 pigułek 16 ct.; zwitek 


u : Jadwidze Milewskiej - ; ą : A ; 
vsunkach : Jadwidze Milewskiej, uczen sejmu krajowego marszałek uwiadomił. że p.|zę 120 pigułkami | złr. w. a. Należy się pilnie 


przemysłowej w Krukowie, na kształce- 


Kiakowie, lecz pod innym tytnłem, mianowicie:| XXXV ciągnienie losów pożyczki premiowej mia- 
„Z dziejów cywilizacyi rosyjskiej w 16 wiekn." sta Krakowa, odbyte dnia 2 stycznia 1891 w Kra- 


rzeźbiarstwie; Stanisławowi Sławiczew- | Cesarz spoglądając na obraz, mianowicie jak |kowie. Oprócz głównych wygranych, podanych wezo- A A PA s A A śl strzedz naśladownictwa. Na pudełkach z prawdsi- 
irakowa na dalsze kształewaie się w ma- |Iwan Groźny, znajdujący się w klasztorze, każe tra | raj, wygrały następujące numera losów po 30 złr.: ski s. karo! Scnwarzenberg ziożył mandat pose'- |węmi pigułkami znajduje się nasza aaprotokoło- 
Monachium: Piotrowi Dziubińskiemu ze |cić bojarów dla rozrywki, uśmiechnął się, słysząc |112 426 506 691 915 1064 1193 1581 1766 ję wana marka z czerwonym napisem: „Heilig. 


Następnie przystąpiono do rozprawy nad pa- Leopold“ i nasza firma: Apotheke „Zam 
ragrafem 17 projektu do ustawy o radzie kultu-| Weiligen Leopold“ w Wiedniu róg Spi- 
ry krajowej. _ r ] . |gelgasse i Plankengasse. W Krakowie skład w 

Praga, 3 stycznia. Komisya dla odgraniczenia | aptekach pp. Trauczyńskiego, Redyka, Wiszniew- 
okręgów sądowych w Czechach uchwaliła, na skiego, L. Rosnera i w Podgórzu u p. Skakal- 
wniosek radcy dworu Maitusa, w ten sposób po- skiego. (2644 15-24) 
dzielić pracę, ażeby najpierw przeprowadzić roz- 
graniczenie według narodowości w gminach, na 


krakowski tytnł obrazu, poczem rzekł: 1935 2115 2266 2301 2839 2609 2649 3328 
„Wpływ i szkoła Matejki widoczne są w tym|3516 38625 3638 8811 4029 4305 4446 45837 
obrazie, * 4676 4716 4564 4874 4881 5077 5'88 5452 
— s. EN 5721 5775 6000 6400 6856 7623 

365 79 8187-8323 8346 8728 8974 9581 

Ze Stowarzyszeń. 10127 10284 10837 10568 10689 10870 10027 

— Z Towarzystwa prawniczego. Na zebraniu | 10984 11366 11891 11898 11940 12304 12816 
miesięcznem w miesiącu grudniu referował prof |12909 13065 133386 13400 13436 13698 18670 


dalsze kształcenie się w malarstwie w 
Oldze Modzelewskiej, nauczycielce przy 
Anny we Lwowie, na dalsze kształcenie 
Mnkach; Antoninie Petrykiewicz ze Lwowa 
rysunków; Stanisławowi Fabiańskiemu, 
pi z Krakowa, na dalsze ksztalcenie się w 
nium; Romanowi Bratkowskiemu ze Lwowa. 
wi, na dalsze kształcenie się w Wiedniu: 


jowi Jasinieckiemu, słuchaczowi  specyalnej | dr: Zoll- o działalności sejmowej kemisyi prawni- | 13761 18880 14037 14188 14487 14512 15278 pam w ao. gy RE > Rozkład jazdy 
dla architektury w Wiedniu: śpiewaczkom:|czej. Komisya zajmowała się głównie reformą ordy- | 15972 16090 16174 16201 16340 16640 16870 ib d i i 2 Opero WT 6 0 O pociągów osobowych na dworcu głównym 
Strzeleckiej Władysławie Dabrowskiej, He- |uacyi wyborczej, projektem do ustawy krajowej o|17663 17784 17787 18252 18596 18819 18292 |) 000030 > = 


w Krakowie obliczony według zegaru kra- 


Zagrzeb, 3 stycznia. Słychać, że frakcye umiar- kowskiego. — ważny od | października 1890. 


kowane, chociaż nie chcą ani słyszeć o radykali- 
Żmie Staresevicsa, mimo to zaproponowały jego 


ulgach legalizacyjuych dla wpisów hipotecznych po- | 19315 19585 20303 21118 21209 21441 21640 
niżej 100 złr., wmoskiem Wydziału krajowego w|22356 22400 22627 23006 23447 23487 23723 


kiej, Maryi Szelińskiej. Winceneie Bie 
az Janowi Borkowskiemu — na dals 


się w śpiewie: Karolowi Wierzuchow- |sprawie przekazania sądom powiatowym jurysdykcyi | 23806 24003 24111 24756 25867 25610 25895 ; ao R ć Odchodzą z Krakowa: 
Krakowa, skrzypkowi. na dalsze kształee- |w przestępstwach i przekroczeniach przeciw u'ta- |26161 26219 26483 26769 26890 26945 27100| frakcyi zlanie się w jedno stronnictwo. Równo- R . 
konserwatoryum w Wiedniu. wom bydlęcym, wreszcie reformą ustawy hipote-|28387 27398 27415 28062 28337 28480 28625 | CZEŚNIE rozesłano cyrkularze do duchowieństwa. RA. ano: : 
jysław Bełza, literat, objął obowiązki |cznej odnośnie do sprawy tworzenia nowych ciał|29389 29474 29712 29759 30099 30426 30797|w których wyrażono potrzebę starania się o po-| De Wiednia osobowy godz. 5 mio. 59 — kuryerski 
kierownika ©. k. wydawnictwa książek |tabnlaroych z gruntów, wydzielonych z obszarów |30838 31243 31416 31690 32366 32379 32565 łączenie wszystkich frakcyj opozycyjnych, — —Di Lwowa: mięszany godz. 6 min. 19 -- karyerski 


dworskich. 32633 32661 32748 32895 38079 33862 35162 
Nad referatem toczyła się dłuższa dyskusya, w|37187 35227 35610 85774 35786 36464 36739 
której zabierali głos pp. dr. Jakubowski, dr. Pa-|36755 36798 37309 37644 37694 38199 38725 
szkowski, prof. Kasparek prof. Kleczyński, prezydent | 39670 39675 40244 40343 40586 40727 40840 
Jasiński, dr. J. Leo, dr. Wędrychowski i referent. | 41008 41299 41368 42138 42580 42666 43007 
Z powodu spóźnionej pory odłożono referat dr. Ju-|43419 43463 43563 48787 44544 44890 44959 
liusza Leo o walucie na posiedzenie styczniowe. 45170 45264 45342 45268 46662 46831 47012 
Najbliższe posiedzenie odbędzie się we środę dn.|47706 48049 48147 49236 49801 49832 49870 

7 bm. o godzinie 6 wieczór w sali Rady miejskiej. | 60440 50868 51282 51462 51586 51616 52075 
Na porządku dziennym: referat dra Leo „o eko-|52376 52560 52695 52848 53880 53423 53955 
nomicznem znaczeniu zaprowadzenia waluty kru-|5418%7 54282 54536 54864 55166 55258 55427 
szeowej w Anstryi*, oraz prof. Rosenblatta|95602 55783 55898 55971 56195 56301 56348 
„0 sezwestracyi przedsiębiorstwa według prawa au- | 56570 56604 57001 57617 57758 58254 58343 
stryackiego.* 58421 58444 58656 56882 58967 59189 59777 
60078 60178 60327 60817 61150 61310 61352 
i 61593 61868 61917 62021 63003 63078 63228 
Awans na kolejach państwowych 68302 63664 63226 63794 64431 64600 65873 
Dziennik rozporządzeń generalnej dyrekcyi kołei| 65988 66192 66366 66368 66389 86766 66921 
państwowych zawiera w nrze 59 z dnia 27 gru-|67078 67437 67549 67900 68084 68769 68981 
dnia 1890 liczne nominacye i awanse urzędników | 69103 69251 69981 70217 70427 71188 71489 

- 


i AUGUST R ACZY ŃSKI C aii Gie i sprzedania tak na rachunek własny, jak i w drodze komisowej: papiery państwowe, akee, listy zastaw ne, losy, monety oraz inn 


gry, sekrntujs * realizuje wylosowano efekta i kupony; wydaje krótkoterminowe przekazy do wypłaty we wszystkich znaczniejszych miastach 
MenO MKOMIEOGWY ELAD iker STERA 4 Awry i Smiil, po<yfranie slegania giełdowa wykonywujsc takowe spiesznie. pośjjnajkorzystnicjszemi warunkami. 
W mm. TZ Maj go, 4 Marie = I. 


pakare serons Wprorizey! gsłotwia wę odwrotne, ponasią 


przeciwnie Staresevies oświadczył się w stanow- | sodz. 8 min. 3 — osobowy goda. 10 min. 50. 

czy i ostry sposób przeciw twierdzeniu, jakoby| Do Bonarki: mięszany godz. 9 mia. 22. 

było potrzebnem umiarkowane stronnictwo wj Do Lusdenburga | Wiednia: osobowy godz. 9 min. 42. 
Kroacji. ub Wieliczki: mięszany godz. 11 min. 19. 

Berlin, 3 stycznia Reichsanzeiger donosi, iż z" AA fosobowy godz. 5 min. 59 i geda. 9 
według telegraficznego komunikatu Wissmanna, 
wczoraj wywieszoną została bandera niemiecka i 

aR sb; *omio. | Do Bonarki i Oświęcima: osobowy godz. 2 min. 24. 
na wschodnio - afrykańskiem wybrzeżu niemie-| py Wiednia: osobowy godz. 3 TE 2 EAN 
ekiem. godz. 9 min. 59. : 

Berlin, 3 stycznia Reichsangeiger podaje do De akc i pówięcina: gtowy soja 6 min. 52, 

: kodak SR? ET E , o Bonarki: mięszany godz. 7 min. 17. 
wiadomosci, A rządu prowiney] wm Do Lwowa: osobowy godz. 10 min. 47. 
dnich otrzymali upoważnienie dopuszczać dla po- 
wetowania braku miejscowych sił roboczych ro- Przychodzą do Krakowa: 
botników z Galicyi i z Królestwa Polskiego, je- Rano. 
dnakże tylko Samych robotników, całe zaś ro-| Z Bonarki: mięssany godz. 6 min. 24 i godz. 10 
dziny i z dziećmi tylko w wyjątkowej potrzebie. | min. —. j 

Paryż, 3 stycznia. Dziennik urzedowy zapo- ra: bon, bę 4 min. s7 

; E a E ; m więoima: osobowy godz > min. 27. 

a. M ginama, BSE Poe aoue: „poży Z Wiednia: kuryerski godz. 7 miu. 47 — osobowy godz 
ezki państwowej w wysokości 869 milionów po| to min. 8. 
kursie 92.55 za sto. Z Warszawy : kuryerski godz. © min. 47. 


przy zakładzie imienia Ossolińskich we 
braz czynności sekretarza tego zakładu w 
p. Zdzisława Unyszkiewicza, który ustąpił. 
o tem (razeta Narodowa. 
aorowe obywatelstwo nadała Rada gminna 
a Brzostka p Leonowi Baldwin Ramultowi 
sądu krajowego w Jaśle, w uznaniu zasług, 
. dobra miasta położonych w ciągn 7-letniego 
u na posadzie sędziego powiatowego w Brzo 


Po południu. 


lachectwo. Dr. Henryk Blnmenstok, radca 
u, szef biura Izby poselskiej Rady państwa, 
mał szlachectwo austryackie z przydomkiem 
bau“, a to na podstawie posiadania orderu ko 
żelaznej. 

sarli. W Grybowie zmarła w 52 roku życia 
z Bossowskich Muszyńska, żóna Alojzego Mn- 
iego, właściciela handlu i obywatela miasta 
a. Pamięć zmarłej i jej przymioty ucezciła 
gjscowa jak i zamiejscowa publiczność bardzo 


( AS nE 


pr KRAKOWSKI w 


pokoje od 50 ct. do 2 zir. Restauracya. 


Remiza do wynajecia. 128 1 0 h 


9 


Pierwszorzėdne Łazienki, Łażnia parowa i Tusze wszelkiego rodzaju w miejscu. \ 
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BROCKMANNA KRESOLINA 


poprawna kreolina 


najlepszy, najtańszy śrojek przeciwgnilny (antyseptyczny), przeciw pasożytom 
i desynfekcyjny, przeciw parchom, świerzbie, krostom z nieczystości, 
narazie pyskowoj i racicowej. Wypróbowany i polecony przez e. i k. wojskowy | 

| instytut weterynaraki w Wiedniu, Budapeszcie i Lwowie. — 25 kg 16 złr., 10 kg. 7 złr., 
paeska pocztowa 5 kg. bruito 3 złr. 5) ct. Próbna tliszka o 410 gram. 50 ct. 
Broekmanna Kkresolinowy balsam (maść) 

działa jak żaden inny środek przy ranach wszelkiego rodzajn, iszajich , raku 

rogowiny lub g iciu, najznakomitszy średek ochronny przeciw chorobom 

kopyt. Dla swej taniośsi znajduje balsam kresolinowy najszersza użycie w praktycę we- 

terynarskiej l puszka *jq kilo I złr. 0 ct, I0U gramów 45 ct. 
Główny hkurtowny skład dia Krakowa u Fr. Lehnerżia , dalej dostać 
można en gros przez komana Drobnera. 
Oentralny skłac dia wysyłek: 2652 4 10 


Franc. Jan Kwizda. apteka obwodowa, Korneuburg przy Wiedniu, 


c. i k. austr. i krol. runuński nadworny dostawew wyrobów wetery narskich 


Zakiad pogrzebowy 
WŁ. LIPENSKIEGO 


w Krakowie, przy ulicy Zwierzynieckiej, 


ma na sikłacizie 


do najskromniejszych po umiarkowanych cenach. 


Nie ma bólu zebów 


kto używa 


Elixiru, Pudru i Pasty do zębów 
WIELEBNYCH 00. BENEDYKTYNÓW 


Opactwa w SOULAC (Gironde) 
Dom MLAGFU EILONNTEI, Przeor, 
2 medale zlote: w Bruksell 1880 r. | w Londynie i884 r., najwyższe nagrody. 
Wynaleziony w roku 1373 Przez Piotra Boursand. 

„Codzienne użycie kilku kropli Elixiru do zębów 
00. Benedyktynów rozpuszczonych w pół szkianki 
wody zapobiega i leczy próchnienie zębów, które 4, 
bieli i wzmacnia, jak również odświeża i utwier-fS4f 
dza dziąsła wybornie. 13010 

„Oddajemy prawdziwą usługę naszym czytelni- $Ę 
| kom zwracając ich uwagę na ten starożytny i uży- 
S teczny preparat najlepszy ze środków leczących i 
m jedynie zapobiegających wazel. cierpieniom zębów.“ 


Oom założony w 1607 SEGUIN 3, uilca Huguaria, 3, 


Agent główny Bordeanx, 
Znajduje się we Lwowie w apt. pp. Mikolascha, Wewiórkowskiego, 
Blumenfelda i w składzie perfum J. Jahla; w Krakowie w apt. pp. 
Redyka, Wiszniewskiego, Trauczyńskiego i Siedleckiego. 


M -| W LI 
)10.020.0-0:4:0:0:0):0-0-0-0:0:0-0:4):0:0:0:0:0:60:0:4 
Uliea Grodzka, L. 9, E piętro, w Krakowie. 


FILIA WIEDEŃSKA 
HEILINANNA KOHNA i SYNÓW 


z Wiednia 
zacpatrzoną została ma sezon jesienny i zimowy 
w wielki wybór 


UBRAŃ MĘSKICH i DZIECINNYCH 


po cenach fabrycznych, a mianowicie : 


KAZ 


Ubrania marynarkowe od 14 złr. Angl ki z kamizelką od 20 ztr. 
Ubrania żakietowe od 23 złr. Paltoty zimowe od 18 zir. 
Ubrania salon. i frakowe od 25 złr. | Menżykow . od 15 zdr. 


Futerka, płaszcze deszczowe, szlafroki, hondy do podróży, wielki wybór 
spodni, kamizelek jedwabnych i pikowych po najtańszych cenach. 


Ubrania dziecinne najnowszego fasonu. 


Bkmzłaciy nasze: 
w Wiednin, w Krakowie, ul. Grodzka, 9, w Przemyślu, we Lwowie, 
w Czerniowcach, w Biały (Bielsku), w Opawie i Pilźnie. 
Aby uniknąć pomyłek uprasza sie o zapamiętanie nazwiska firmy i numeru 
domu, w którym magazyn w Krakowie się znajduje. 
Z azacunkiem 
Eretiinaamn Kobn i Synowie 


107 2 0 w Krakowie, ulica Grodzka, L. 9, I piętro. 
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12910 
trumny metalowe i dębowe; urządza pogrzeby od najwspanialszych 


A 


NOWA REFORMA. 


1 ft. ta butelki 50 et. 


często zapadają. 


Odznaczene medalami zasługi na wystawach krajowych i zagranicznych, oraz medalem państwowym na 


ostatuiej wystawie krakowskiej. 


SRODKI LEKARSKIE i TOALETOWE 


JÓZEFA TRAUGZYŃSKIEGO 


aptekarza „Pod Koroną* w Krakowie. 


WINO CHIINOWE I WINO CHINOWE z ZELAZEM , wyrabiane z najlepszej kory chinowej, a odpowiadające wszelkim wymogom medycyny, 
stały się niezbędnemi w ordynacyach lekarskich. Środek ten wzmaenia cały organizm, nieocenionym jest dla rekonwaleseentów. 
Dla dzieci wątłych jest to jedyny środek. Cena butelki 2 złr., pół butelki 1 złr. 20 et. 

WINO RUMBARBAROWE, nie sprawia boleści, jest środkiem łagodnym i smacznym w użyciu. Cena 1 złr. 50 et. 

ROZCZYN „LERASA*, zawiera pyrofosforan żelaza, które łatwo do krwi przechodzi. Cena 50 centów, 

BALSAM ZDROWIA, używany od wielu lat z wielkiem powodzeniem, stał się ulubionym środkiem domowym, nie sprawia boleści ani 
kolek i można go używać jako środek orzeźwiający, oczyszezający krew lub sprawiający lekkie przeczyszczenie. Cena butelki 


SYRUP BALSAMICZNO - ZIOŁOWY. Cena 75 et. PASTYLKI ZIOŁOWE. Cena 50 ct. Leki te złożone z wyciągów ziół górskich , okazały się 
zbawiennemmi w cierpieniach organów oddechowych. 
ZIÓŁKA PIERSIOWE „KARPACKIE“ Cena 40 centów. Zalecają się w kaszlach, jak również dla śpiewających tak artystów, jak i dyle- 
tautów, gdyż pijąc takowe, głos staje się czystym, donośnym i dźwięcznym , nadto zapobiegają chrypca, na którą spiewający 


Miło mi oświadczyć łaskawemu Panu, że ziółka Jego zbawiennie działają przeciw zafiegmieniu i chrypce. 
b Z szacunkiem 
Władysław Eloryański, tenorzysta opery narodowej w Pradze. 


EXTRAKT SZPILKOWY, jest wybornym środkiem odświerzającym powietrze, gdyż rozpyłony rozpylaczem napełnia pokój trwałą, zdrową 


Praga, 25 Kwietnia 1888. 


i orzeźwiającą wonią lasów szpilkowy*h. Cena butelki 1 złr. 


50 ont., pół butelki 75 


ent. 


BALSAM NA ODMROZENIE. srodek niezawodny. Cena 50 centów. VERRUCIN, niszczy zupełnie odciski, brodawki i zgrubiałości skóry. 
Cena 50 ct. KROPLE CUDOWNE z kokainą. Po użyciu tych kropli ustępuje nawet najsilniejszy bói zębów. Cena 50 et. Wata uśmierza- 
jąca ból zęb w 15 e. ALLYL, do nacieran'a przeciw miwrenie, fuksyi, darciu i strzykaniu w uszach i twarzy. Cena 1 złr. 


jak najlepiej. 


liszaje, plamy, piegi i t. d., chroniące zarazem od opalenia. Cena 75 et 


MYDŁO ZIOŁOWE nadaje cerze nadzwyczajną białość i delikatność. Cena 25 et. 


FEGENERATEUR jest niezrawnanym środkiem, przywracając bowiem siwym lub spłowiałym w!osom barwę pierwotną , wzmacniając ta- 
kowe, nadeje tymże nadzwyczajną miękkość i połysk, nadto niszezy łupi ź, preszeze i wyrzuty. Przed użyciem nie trzeba włosów 
myć w Bodzie lub mydle, lecz zwilżać włosy tym płynem, a po 8 
ani bielizny, czem przewyższa wsz.stkie dotąd znane środki. Cena 3 złr. i 1 złr. 50 

PUDER znakomicie przylegający do ciała w trzech barwach: biały, różowy dla blondynek, kremowy dla szatynek lub brunetek. Cena 
udełka 30 i 50 cent. i 1 złr. — Puder mego wyrobu odznacza się delikatnością, znakomiiem przyleganiem do ciała tak dalece | 
e nikt nie może posądzić o używanie pudru; nie zawiera również składników szkodliwych , przeto używanie jego polecić mogę 


10 dni otrzymają pierwotną barwę. Płyn ten nie brudzi skór 
ct. 


PASTA PIĘKNOŚCI (Crême de baute), usuwa zmarszczki, piegi, plamy wątrobiaue, pryszcze, czerwoność noga, Bfowem jest to środek od- | 
mładzajacy i nadający cerze nadzwyczajną delikatność i świeżość. Cena 85 et. Krem glicerynowy nadaje ciału miękkość, zapo- 
biegając zarazem pękaniu i pierechaniu rąk i twarzy Cena 75 centów. 

WODA DO UST. Cena 75 i 30 et. PASTA DO ZĘBÓW. Cena 50 i 25 ot. Zapobiegają próchnieniu i czernieniu zębów, krwawieniu i osła- 
bieniu dziąseł, nadto niszczą woń nieprzyjemną, wytwarzającą się często w ustach, s 

ESSENCYA MIĘTOWA tylko mego wyrobu jest dobrą do robienia płukanek raunych jak i poobjednich, usuwa bowiem z ust niemiłą JG 
woń i niesmak, zarazem wzmacnia 1 odświeża całe podniebienie. Cena 50 centów. 

ESENCYA ŁOPIANOWA. Cena 50 centów. OLEJEK ŁÓPIANOWY, Cena 80 centów, i ESSENCYA TANNO-ŁOPIA IOWA. Cena 80 centów 
Zapobiegają wypadaniu włosów, tw: rzeniu się łupieżu, grzybków, świądu i płowieniu włosów Z 

LILIONEZA, odznacza się nadzwyczajną delikatnością i miłą wonią. Płeć wybiela i wydelikaca, łagodnie wpływa na naskórek , wskutek [BB 
tego wygładza zmarszczki i dołki ospowe. Zapobiega pierzchnieniu twarzy i rąk, łuszczeniu i pękaniu skóry. Usuwa pryszeze, $ 


Mydło glicerynowe płynne, jedyne do konserwowania $M 


cery do późnej starości, utrzymuje ją w nieustannej świeżości i delikatności, i orhrauia zarazem od opalenia, plam wątrobia- 


nych i t. 


p. Cena 60 centów. WODA KOLOŃSKA, własnego wyrobu, ciesząca się ogólnem uznaniem. Cena 70 35 i 2.50 centów > 


CUDOWNY PLASTER KRAKOWSKI na wszelkie zastarzałe rany i skaleczenia. Cena 40 centów. PROSZEK, niszczący mole, kara- $ 
kony, pluskwy i inne owady domowe. .Cena 25 centów. j 


Apteka jest zaopatrzona we wszystkie środki lekarskie najnowszej medycyny „ nadto we wszelkie wyroby lekar- | 


skie, kosmetyczne i perfumerye z pierwszorzędnych fabryk i laboratoryów francuskich i niemieekich. Skład wód mineralnych, przyrzą- § 
dów chirurgicznych i środków homeopatycznych. 


Cenniki i broszurki darmo i opłatnie. 


131 1 16 


Franciszek Kotlarski 


poleca swój 


w Żywcu 
położony przy ul. Bialańskiej, L. 401, 


w pobliżu dworca kolejowego. 
Zaopatrzony w pokoje od 60 cnt. do 2 złr. 
w.a. dziennie z pościelą; wyborną kuchnie, 
skład doborowych wim , salę balowi, dwa 
bilardy, pianino, ogród, kręgielnie 

zimową i trafike. 312124 

Własny omnibu: kursuje od i do każdego poc agu. 
Obszerny zajazd | remiza na usługi 

Usługa szybka. — Ceny umiarkowane. 


Łażnia parowa znajduje się w pobliżu hotelu. 


Nie ma więcej kaszlu! 
Oskara Tietzego 


ULOWE BONBONS. 


Stary wyprobowany środek domowy, dzia- 
ła nadzwyczaj szybko przeciw kaszlowi, 
chrypce, zaflegmienin. Właściwość 
składników tych bonbons zapewnia jedy- 
mie skutek, należy dlatego uważać na na- 
zwisko Oskar Tietze i markę ce 
bulową, gdyż są naśladown etwa beza 
wartościowe, a nawet szkodliwe. 

W woreczkach po 20 i 40 et. 

Główny skład: aptekarz F. Kri- 
san w Kromieryrzu. t33 1 18 
Do nabycia w aptekach, drogueryach itp. 


Alfred Rassi 


Opawa, Szlązk austr. 
Handel nasion dla gospodar- 
stwa lasowego i rolnego 


poleca pod gwarancyą łatwo się 
przyjmujące nasiona wszel. rodzaju 
w ilościach większych i mniejszych. 
Największy skład sztneznych 
środków nawozowych. po 
cenach najniższych. 8 2 15 


Zułożony 1855 r. | 


HOTEL NARODOWY mimin 


Wszystkie techniczne artykuły 


potrzebne dla 


orzelń, browarów, tartaków, kopalń nafty i t. p. 


poleca 


358 47 48 


skład maszyn, rur, narzędzi i materyałów 


H. Ochmanna w Krośnie. 


a CZESKICH | Starym i mlodym mężczyznom 


Najpiękniejsza pamiątka 
ozdobiona 22  illustracyami 
zakładu Husnika' 


książka pamiątkowa z uroczystości 
Złożenia zwłok 


ADAMA MICKIEWICZA 
na Wawelu. 


Książka ta zawiera na 144 stronach wszystkie 
mowy wygłoszone w Montmorency, Zurycha 
i Krakowie, najdokladniejszy opis sprowadzenia 
i złożenia zwłok wieszcza, nazwiska wszystkish 
delegatów na pogrzeb, bibliografię obchodu 
wykaz wieńców i t. d. 

(Dziełko w całej polskiej prasie odznaczone 
powszechtą życzliwością i uznaniem.) 

Do nabycia we wszystkich księgarniach pe 
80 cent. za egzemplarz zwykły, 
1złr. za welinowy.. Z przesyłką po'eco- 
ną o 40 centów wyżej. * 2863 4 0 
Skład główny w drukarni Związkowej 

w Krakowie. - 

Sprzedaż pojedynczych egzem- 

plarzy w Admin. ,,N. Reformy. 


NSSŻŻżzannw ZZA AN 


Niniejszem mam zaszezyt donieść, że 
z dniem 1 stycznia 1890, odda- 
nym zostanie dla dogodności podróżują- 
cej P. T. Publiczności. nowo, na wzór 
miast w.ększych urządzony 


dom gościnny 
(Hotel Lwowski) w Jaśle, ro- 
'ączanj z restauracyą, w Smaczne 
i zdrowe zaopatrzoną potrawy, tudzież 
salę bilardową. 

Usługa jak najs'aranniejsza, ceny u- 
miareowane. Polecając się łaskawym 
względom P. T. Publiczności zostaję 

z po. ażaniem 


przgskiego 


poleca się w powiększonem wydaniu nowo 
wyszłe dziełko radey med. Dra Mullera po- 
uczające o 131 1 39 


osłabieniu nerwów i systemu płciowego 
jakoteż o tegoż skutecznen leczeniu. 
Opłacona przesyłka w kopercie za 60 et. 
w inarkach poeztowych do 
Edwarda Bendt, Braunschweig. 


| WASGENACANEA VAn 


Premiowane na wystawach 

światowych: Londyn 1862 

Paryż 1897, Wiedeń 1873, 
Paryz 1878, 


a 


Fortepiany na raty 
w Wiedniu i na prowincyi 
koncertowe, salonowe i krótkie, 
także pianina z fabryki znanej firmy ekspor- 
towej Gottfr. Urumer, Wilh. Mayer w Wiedniu 
od złr. 380, 400, 450, 500, 550, 600 do 650. 
Fortepiany innych firm złr. 280 do złr. 350 
Pianina od 550 do 600 złr. 132 1 15 
Olavier-Verschleiss u. Leih- Anstalt 


A. Thierfelder, Wien, VII, Burqgasse 71. 


Poszuknje się 


piwowara 


z kilkuletnią praktyką i 
szkołą piwowarską. 

Odpis świadectw przyjmuje Za- 

rząd dóbr Limanowa. 13 2 4 


Gratis i franoo 
rozsyła najnowszy 2094 34 O 


lilustrowany cennik 


Składu fabrycznego 
W. Krzysztofowicz 


POT U TUPI] 


> <D= 


Kraków, 4 Stycznia 1891: 


je OOOO 2 
hał kad 
8 Q 
Q BIURO 2 
toj Stowarzyszenia Nauczycielek o 
ul. Franciszkańska, L. I, parter, CY 

pod kierunkiem |> 
A. DEMBOWSKRIEJ 


SRI poleca Szan. Rodzicom i Opiekunom 


al nauczycielki 
> 4 Polki, Francuzki i Anglelki, oraz 
eń bony i wychowawczynię 


tychże narodowości. 994 28 


Ka 


EA AAAA EEA EAE EOE 
KAZDA 


Pierwsza koncesyonowana 


Szkoła tańcó 
Karoliny z dyeowskich Wika 


przy ulicy Grodzkiej, 84 
I piętro. 262 i 


eragi C AAE A 


EWEE JEN 


s,P66G6wowwO 6660 
\ BLA 


NA JODZIE ZELAZA NIEZMIENNYM 
REW-YORE  Aprobowane przez 


Akademią medyczną 
w Paryżu, adoptowane 
przez Formularz off: SĘ 
cialny francuzki, sank- 


3 
4868  cionowane Jaya radę 1855 
Medyczną w Petersburgu. 
= Posiadźjące równocześnie własności Jodi 
©: żelaza, pigułki te skutkują wyłącznie, 
© wszystkich rodzajach chorób, które wyv 
łuje zarodek skrofuliczny (puchliny, za 
H- nie kanałów, humory, etc.) słabości, prze 
ciw którym, zwykłe żelazo jest zupełni 
bezskutecznem; w Chlorozie (bladaczce 
w Leucorrhóe (białych upławach), w Am 
Dorrh66 (zatrzymanie zupełne lub częś 
a" regularności), w Suchotach, w Syf 
organicznej etc. Ostatecznie podają 4 
lekarzom środek terapeutyczny, nad 
@ czaj silny, do podżywiania organiam u i dY 
wzmacniania konstytucyi limfatycznych, 
2 siabych lub osłabionych. ' 

N.B. — Jod nieczystego lub zepsutego 
żelaza, jest lekarstwem niepewnem, roz- 
drzażnisjącem. Jako dowód czystości i 

G zucatyczości prawdziwych  Pigutek 
Blancarda, żądać należy, naszą pieczęć na 
srebrze i podpis nasz ni- _-7 7 

© zinisjuy polok ony s spo Z207 akc) 

g*" zielonej etykiety. © 7= 

Aptekarz w Paryżu, RUE BONAPARTE, 40 

WYSTRZEGAĆ SIĘ FAŁSZERSTW, 
HACCA HOH aHa 
137 48 0 
zapobiega się i leczy po 
użycie 
Piqułek roślinnych Gauw 
Przepisywan» przez lekarzy francush 
granicznych od lat 30-tu zawaze z wi 
wodzeniem , ponieważ składają się 
roślin, nie sprawiają rżnięcia, eni X 
się używaó jako środ% orzeźwiający, 
jąsy krew lub sprawia 4cy przeczyszozenie. 
toda użycia w polskim języku. Wymagać na 
aby pigułki Cauvaina znajdowały się we fiakód 
kach włożonyc w pudełeczka kartonowe i 8 
każdej pigułce znajdował się napis Oau 
W Paryżu w aptece pana Denanć 
Faub St. Denis, i47 

Dostać można w Krakowie w aptekac 
W. Redyka, `- Trauczyńakiego i K. Wis 
skiego; we Lwowie w aptece pp. Ruokerg 
Kaliksta Krzyżanowskiego; w Poznaniu v 
Dra Mankiawioza; w Brodach w aptece p. 
laka i Franzosa w Czerniowcach w ağ 
Rolichowakiego. 130 


Berneńskie 
Roöosztkisukng 
2.10 m. na komplet. surdur zimowy. Pa 

merston 5.50.. 
Resztki sukni 
2:10 m. na komplet. surdut zimowy, M3 
darin we wszcl.i h barwach, najprzed 

jakość złr. D. 
Resztki sukne 

310 m. na komplet. ubranie zimowe 
L O D El M 
na ku tki myśliwskie 2 10 złr. Be 
Resztki suky 
na komplet. spodnie w paski aluq 
kowane, 1 resztka złr. 8.50 
Jedwabny Kammg 
nowość towar sukiennv w paski 1 
spodnie zł. ©. 
Sukna na unifor 
dla e. k. urzędników, straży sk 
weteranów i dla straży ogniowej 
dzo niskich cepa*h. 


BERNARD TI 


BERNO 
Kranimarkt, IS. 
Przesyłka za zaliczką. — Wzory opłatnie i darmo. 
Hp kKlegancko wypełnioue karty prób- 
kowe jedynie nowości, najobfiszy wybór, 
wysyłam “na żądane panom majatrg 
krawieckim. 2471 


Sezon jesienny i zimo 


Pracownia kapeluszy 


oraz 


MAGAZYN MÓD 
MARYI POPOWICZ- ENGLISCH 


w Krakowie, 
Piac Maryaciki, 3, 
poleca wielki wybór 


kapeluszy jesiennych 1 zimowych 
Modele wiedeńskie. 
Przyjmuje również kapelusze do prze- 
rabiania i odświeżania. 3107 5 6 
Ceny umiarkowane. 
B= P=D> > ETF TE GOTOWI 
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Krakow, 4 Stycznia 1891. 


NOWA BUFORMA. 


Hamburgsko-amerykafiskie 1107 


Express i pocztowa żegluga parowa 


Hamburg- HJŚowy York 


przez Southampton 


Prócz tego regularne połączenie z pocztowemi paroweami między 


Hawrem— Nowym Yorkiem. I Kambur iem—indyami zachodn. 
Szozecinem—Nowym Yorkiem. | Hamburgiem — Hawaną. 
Hamburgiem— Baitimorem. Hamburgiem — Meksykiem, 


Bliżrzej wiadomości udziela Dyrekcya w Ramburgu, Dovenfleth, 18—21. 


-1A 


Stare rzeczy stają się 
znów nowemi. 


Przed 100 laty całkiem nie znachodziło się w handlu płótno 
NG” z apreturą -$E gdyż wtedy nie było jeszcze żadnych che- 
micznych sztucznych blichów. £ 

Dziś znachodzą się w handlu gatunki płócien. które zawierają 10 
do 15 procent obeych przez apreturę wprowadzonych przymieszków, a 
które z trudem <uopiero przez pranie mogą być wywabione i właściwy 
gatunek zakrywają. Ponieważ dla prywatnego kupującego apretura i tak 
niema żadnego celu, gdyż musi być znów wywabioną, przato zdecydowa- 
liśmy się wyrabiać specyalne szczególnie dla domowego użytku przezna» 
czone płótno 


bez apretury. 


które w porównaniu do swej nadzwyczajnej trwałości jest zadziwiająco tanie. 
Próbki z oznaczeniem najtańszej ceny przesyłamy każdemu bezpła- 

tnie. Ceny są następujące : 

Nr. 400 piękne płótno, 86 ctm. szer., odpowiednie na różne 


gatunki bielizny, metr po . . . . . . . . złr. —'55 
dobre płótno, 88 ctm. szer., na bieliznę damską, na 
koszule męskie tudzież bieliznę do łóżek, metr po „ —'68 
Nr. 900 bardzo piękne płótno na wyborową bieliznę, 86 ctm. 

SZEK AILEUNJNO|. . . . „MAWATA . 0. . _„ „=ki80 
Garmitury adamaszkowe stołowe na 6 osób od . . „ 350 
Garnitury do kawy białe i kolorowe na 6 osób od - „ 2'25 
Ręczniki adamaszkowe pół tuzina od . . . . . „ 250 

Równocześnie polecamy: 
wszelką bieliznę gotową z płótna i szirtingu, męską, 


damską i dziecinną ; 
wszeikie rodzaje wyrobów trykotowych, welnianych. 
bawełnianych i nicianych ; 
prawdziwą bieliznę wełnianą trykotową prof. Dra G. 
101 20 Jaegera; 


jako praktyczne podarunki na gwiazdę i Nowy rok. 


M. BEYER i SPOŁK A 


w Krakowie, Sukiennice Nr. 12—l4. 


zysie powietrze , zupełnie wolne od miazmów, jest pierwszą Foaie- 
czmością do utrzymania zdrowia, jakoteż do powrotu takoweg® w ra- 
zie choroby. E 


rmetycznie się zamykające aparaty 
SB lose, wyctodki pokojowe, pots de chambre 


(patent Siem 8 ng-Guttmann) 

są uanane prz « pierwsze medyczne powagi Europy 
jako dotychczas majlepszy system do utrzymauia po- 
wietrza wolnem od miazmów. p 

Takowe zostały premiowane w krótkim czasie 
trżema wysoklemi odznaczeniami na międzynarodo- 
wych higienicznych kongresach i zaprowadzone w z 
wielu zakładach leczniczych. Pot de chambre, 5 złr. 
W żadnym pokoju dla chorych, jakoteż (Patent Siemang-Gutt- 

w dziecinnym I sypialnym pokoju nie powinno bra- mann. Pot de chambre 
kować tych naczyń, zaopatrzonych w higieniczne i e higien.-hermet. przy- 
hermetyczne zamknięcia. krywką do zamknięcia 

Nlejednej chorobie zapobiegnie się przez 
troskliwe utrzymywanie powietrza w ozysto- 
ści i o wiele prędzej chory do zdrowia po- 
wróci, jeżeli się staramy, aby powietrze, 
którem tenże oddecha, wolne było od miazmów. 

Klesety pokojowe, trwale elegane- 
ko wykonane, zupełne, wraz z patontowanem 
higie 'ieznem hermetyc:nem zamknięciem, po 
złr 25, 30, 35. 

Siedzenia klosetowe do wychod- 
ków, politurowane, z higieczno-hermetyczni 
zamykającą się przykrywką, ll złe. 

Takie same z naczyniem klosetowem 15 złr 

Pois de chambre (nocniki) z por- 


We wszystkich państwach patentowane higieniczne A. 
klosetowe 


Słupek klosetowy, 
wytapat., 


42 złr. 


Kloset 30 tlr. 


1 Fotel kloset. 70 złr. 
oelany lub blachy emaliowanej, wraz z higieniczno-hermetycznie zamykającą się przykrywką, 
w pięcin wielkościach po złr. 3.50, 4, 5, 550, 6. 

Obszerne illustrowane cenniki darmo i opłatnie, wysyłka za pobraniem. Na listowne za- 


pytania i zamówienia natychmiast się odpowiada. Zakłady, komisyg kuracyjne i odgprzedający 
otrzymują rabat. Główny skład u 222005 


L. Guttmanna . wlasciciela przywilej, Wien, 


Stadt, BAcsormtramaeo, l, 2. atoocok, 
Tnkże we wszystkich większych składach naczyń domowych | kuchennych po oenach oryginal 
bi u mm „| o m z waZ O p | | 


Na wszelkie możliwie przypadki zachować. 


usunie się, jak też wszystkie inne robaki u 
dzieci i starszych, w jednej godzinie bez 


VA N bólu i niebezpieczeństwa, bez poprzedniej ku- 

- ~, 4/ raoyi głodowej i przerwy w zajęciu pujedyn- 
-AJA czym łatwym do użycia środkiem. który sam 
Ag ,, na próbę wzięty całkiem jest nieszkodliwy. 
4 Cierpiących na solitera pomawis się po nai- 


ywiększej części o bezkrwistość albo chorobę 
żołądka. 
Oznakami powyższego olerpienia są: 
an E Spostrzegać sie dające przy odchodzie do 
karonu podobne albo do nasienia ogórków ozłonki, lub inne glisty, biadość twarzy: mdły zwrok. 
dsiniałe oczy, wychudzenie, zaflegmienie, język zawsze obłożony, słabe trawienie, brak apetytu 
przemian z wilczym apetytem, nudności nawet emdlenia przy ezczym żołądku lub po niektó- 
h potrawach. Podnoszenie się węzła aż do szyi, silniejszy napływ śliny w ustach, kwasota żo- 
lka, zgaga, częste kłucia. zawroty, ból głowy, nieregularny stolec, swędzenie w nesie i w o- 
rze odehodowym, burezenie i falowe ruchy, dalej kłujące i ssące boleści w trzewiach, bicie 
sa, przeszkody w miesiączkowaniu, uczucie osłabienia, kolki eto. 
Przyprawianie niedoścignicnego środka w formie pełnej smaku (pigułki) uskutecznia się 
ług mego przepisu w najbardziej renomowanej królewskjej aptece. 
zy zamówieniach uprasza się o podanie wieku pacienta. Wyna- 
dzenie za poradę i lekarstwo wynosi 10 marek —6 złr. aw., wy- 
ayłka tego£ środka opłaitnie. 2684 19 20 
Uprasza się o wysłanie należytości naprzód, posy/ka za pobraniem jest wykluczona. 
i przesyłki pieniężne należy stosować do: 


t. Marien-Droguerie in Danzig, Westpreussen. 


959 18 20 | GB 


"podróż morska około 7 dni. $ 
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+ Kamień Makowski 


nadzwyczaj twardy, bo nawet twardszy i cięższy 
od granitu, drobno ziarnisty, przeważnie wapien- 
nego lepiszczu z kwarcem, nie ulegający wpły- 
wom zmian powietrza w temperaturze od 45° 
C. poniżej 0, aż do 50” C. po nad 0, i dlatego 
nadzwyczaj trwały, a przytem jasnego jednostaj- 
nego koloru, analizowany i wypróbowany w la- 
boratoryum Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kra- 
kowie i w e. k. przemysłowej szkole państwo- 
ge wej w Wiedniu, który w uznaniu jego szczegól- 
Æ nej doskonałości, do podstawy pod konstrukcyę 
> Żelazną mostu ponad Rudawą na Zwierzyńcu obe- 
enie użytym został, i w ogóle przez znawców za 
najlepszy bezstronnie tego rodzaju kamień uznany 
$ a dlatego szczególniej dla monumentalnych bu- 
Æ dowli nader odpowiedni, poleca obok wyrobu 

’ jaknajdokładniejszego i rzetelnej a sumiennej ob- % 
sługi, po cenach ' jaknajumiarkowańszych. A 


JAN LICK 3089 3 3 $ 
majster kamieniarski i właściciel kamieniołomów, $ 
w Jeleśni i Makowie (poczta Sucha). ý 


a 


E 
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„EQUITABLE“ 


Towarzystwo ubezpieczeń na życie Stanów Zjednoczonych. 


Główna Reprezentacya dla Austryi: 
w Wiedniu, Elisabethstrasse, Nr. 10. 
„Equitable“ jest pierwszym i największym zakładem ubezpie- 
czeń na życie w świecie, 


gdyż posiada majwiększy stan ubezpieczeń 1889 m. 2.681,820.830 


zrobiła największe nowe ubezpieczenia 1889 . m. 744,872.425 
ma największe dochody z premij 1889 . m. 107 769.471 
zyskała największy remanent |889: 
a) dochodów nad rozchody m. _ 53,321.925 
b) stanu czynnego nad bierny . . . m.  96,564.565 


Jako szczególna poręka dla zabezpieczonych w Austryi służy wielki pałac Stock- 
im-Eisen w Wiedniu, wartości dwóch milionów złr. 

Zaprowadzone przez Equitabłe reformy, mianowicie bezwzględna niety- 
kalność policy, tudzież metoda rozdziału zysków tontiny uznaną została w każdym 
kierunku. 2833 7 8 

Dwudziestoletnie tentiny, z których pierwsze przypadają do wypłaty z po- 
czątkiem r. 1891 i które już teraz można obliczyć, wykazują wyniki, które wy- 
noszą przy zwykłem zabezpieczeniu na życie dla młodszego wieku 110 do 130% 
ogólnej premii, dla starszego wieku tej aamej tudzież reszty kombinacyj, oprócz 
bezpłatnego ubezpieczenia na życie, zwrot ogólnej premii z odsetkami 2*/, do 5%. 

Główną agencyę dla powiatu krakowskiago ma $. Strumpfuer w Kra- 


Apteka w Wiedniu, 
„zum goldenen ser 0 er l. Singerstrasse 
Reichsapfel“ . Nr. 15, 


F F dawniej zwane pigułkami 
Pigułki czyszczące krew, kaiini, jako zna- 
ny, lekko czyszczący środek domowy. 
Pigułki te kosztują: I pudelko z 15 pigałkami 2I c., I zwój 
z 6 pudelkami 1 zir. 5 c., za Zaliczką nieopłacone I złr. 10 e. 
Za poprzedniem nadesłaniem kwoty pieniężnej wypada przesyłka opłatnie: I zwój pigułek 


I zir. 25 ot, 2 zwoje złr. 2:30, 3 zwoje zir, 3:35, 4 zwoje zir. 4:40. 5 zwoi złr. 5'20, 
ł0 zwol złr. 9'20. (Mniej niż jeden zwój nie posyła się ) 


Uprasza się, wyraźnie „J. Pserhofera pigułki czyszczące krew“ 


zażądać i na to uważać , że napis wierzchni każdogo pudełka ma podobiznę podpisu J. 


PSERHOFER v CZERWONEJ barwie jak w opisie użycia. 
= a « £ d 3 1 1 z 
Balsam na 0 ia os | Angielski balsam, 1,527: 


fera. y f0 centów. 


1 słoik 40 ot., z przesyłką frando 65 ent. nop: W O 
Sok z babki zaostrzonej | Proszek fijaķierski piersiowy, 


1 flaszeczka 50 centów. 60 centów. 


Ameryk. maść goś$cowa | Pomada tannochininowa 


1 złr. 20 centów. J. Pserhofera najlepszy środek do 


Proszek przeciw poceniu nóg porostu włosów. 1 słoik 2 złr. a 


dełka 50 et, z opłat „przesyłką 75 et. H 
Balsam i fat przesyt 05 <t | Plaster uniwersalny sieaa, 
alsam na wo 1 słoik 50 cent., z opł. przesyłką 75 centów. 


» centów, z opis- 3 
Uniwersalna sól przeczy- 


Ese przesyłką 65 ia (k 
l - h 
sencya życia (Krople pra- | szrzająca ^- w: Bulricha, 


skie) 1 flaszeczka 22 centy. na złe trawienie. 1 paczka 1 złr. 


Oprócz wyżej wymienionych wyrobów gą jeszcze na składzie wszelkie w austryackich 
dziennikach ogłaszane krajowe i zagraniczne aptekarskie specyalności; niebędące na skła- 
dzie zostaną na żądanie natychmiast sprowadzone i jak najtaniej, 

26% Rozsyłki pocztowe wysyłane będą jak najszybciej za gotówkę, większe zamó- 
wienia także za zaliczką należytości. 
MG Przy nadesłaniu kwoty z góry (najlepiej przekazem pocztowym) wypada porto zna- 

oznie niżej, niż za zaliczką. 2816 7 12 


SpecyalnośĆ! 


SzbyWIety „Włosienne 28 skóry cielce 


Sztywlety te ze skóry cielęcej, na której włosień jest przygarbowany, 

są za zupełnie doskonałe przeciw wilgoci, zimnu, jak równieź przeciw 

gośócowi i reumatyzmowi uznane przez lekarskie powagi, 
Tylko jedynie dobre w składzie obuwia 


„tam Andreas ELofer" 


WIEN, I., Rothentharmatrasse, Nr. 4. 2881 12 12 
pF Ilustrowane cenniki z opisem jak brać sobie samemu miarę darmo. "Wug 
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DLA WŁAŚCICIELI BYDŁA! 


Podczas karmienia kartofiami bydła, zdarzają się częste 
wypadki udławienia i z braku przyrządu do usunięcia kartofli 
z gardzieli wołu lub krowy zmuszonym się bywa dobić. 

Kto chce tego uniknąć. niech zamówi 


Przyrząd gumowy (kauczukowy) dla bydła č 


u ALOJZEGO HLWOBNIEFLA. 


we Lwowie, ulica Karola Ludwika 1. 13. 2540 12 0 


Kowie przy ul. Grodzkiej, 47, KnKasso ma Ignacy Deiches, Stradom. | 


Nr. 


POLSKI LUD 


Dwutygodnik dla ludu. 


PISMO EKONOMICZNO - POLITYCZNE 


wychodzić będzie I i I5 każdego miesiąca 
pod redakcyą 
Edwarda Wojnarowicza. 
Cena prenumeracyjna : Adres Redakcyi: 
W AWZ: 2 alr. Kraków, ulica Floryańska, L. 15. 


półroeznie 1 ztr. c ek „ak 
Numer pojedynczy 10 centów. Mieszkanie odpowiedzialnego re- 
W Niemczech rocznie 4 marki. daktora 
uł. Studencka, L. 9. 


półrocznie 2 marki. 


Celem naszego pisma jest oświata, a przez nią polepszenie 
bytu naszego ludu. Zamieszczsne będą w piśmie tem wiadomości 
z kraju i ze świata, artykuły z gospodarstwa rolnego i domowego, rady 
dla gospodarzy i gospodyń wiejskich, sprawy sklepików chrześcijańskich i 
innych przedsiębiorstw handlowych i przemysłowych, wiadomości z czyn- 
ności Towarzystw oświaty ludowej, Towarzystw zaliczkowych i pożyczko- 
wych, porady lekarskie, wiadomości z prawa, ustawy krajowe i gminne, 
sprawozdania z Sejmu i Rady państwa. Dalej opowiadania z dziejów pol- 
skich. o pisarzach i poetach naszych, wiersze i wiadomości z geografii, 
korespondencye z kraju i dalszych ziem polskich, rozmaitości ciekawe a 
pożyteczne, wreszcie szarady, zagadki i anegdoty. 


Do każdego numeru będzie dodany dodatek powieściowy. 


Numer pierwszy już wyszedł i jest do nabycia po 10 et. 
w Redakcyi „Polskiego Ludu ulica Floryańska, L. 15. 

Licząc na poparcie wszystkich prawdziwych przyjaciół Indu, nazna- 
czamy miezwykle miską cenę prenuiaeracyjmą. To też jest 
najwymowniejszym dowodem, że nie zysk, ale tylko dobro ludu mamy 
na celu. — O nadsyłanie prac i korespondencyj, tyczących się spraw na- 
szego włościaństwa, usilnie prosimy, a w szczególności z tą prośbą zwra- 
camy się do naszego ludu polskiego. 3100 8 6 


Wielki krach 


New-York i Lomdym nie oszczędziły też europejskiego kontynentu, 
i wielka fabryka srebrnyeh wyrobów została spowodowaną rozdarować cały swój 
skład za bajecznie niskiem wynagrodzeniem ti. za wartość roboty. 

Jestem umocowany uskntecznić niniejsze zlecenie. 

Oto daruję każiemu biednemu czy bogatemu za zapłatą jedynie 
złr. 6.60 następujące przedmioty a mianowicie: 
sztuk doskonałych noży stołowych, z prawdziwia angielską klingą, 
sztnk z amerykańskiego patent. srebra wideleów z jednego kawałka, 
sztuk z amer. patent. srebra łyżek do zupy z jednege kawałka. 
sztuk z amer. patent. srebra łyżeczek do kawy z jednego kawałka, 
z amer patent. srebra ezerpacz do sosu z jednego kawałka: 
z amer. patent. srebra czerpacz do mleka z jednego kawałka, 
sztuk angielskich Victoria filiżanek szklannych, 
efektowne stołowe lichtarze, 
sitko do herbaty, 
wykwintna cukierniezka, 

sztuk razem. 

Wszystkie powyżej wymienione przedmioty kosztowały dawniej przeszło 40 
złr., są zaś do nabycia za minimalną cenę złr. 6-60 . Amerykańskie patento- 
wane srebro jest na wskróś białym metalem, który zachowuje barwę srebra przez 
lat 25, za co gwarantuje się. Najlepszym dowodem, ża ten inserat na żadnem 
szachrajstwie nie polega, zobowiązuję się niniejszem publicznie każdemu, komuby 
towary nie konweniowały, bez zwłoki należytość zwrócić. 

Wysyłki tylko za pobraniem, albo po poprzedniem nadesłaniem kwoty przyjmuje 


P. Periberga, agentura 


zjednoczonych amerykańskich fabryk towarów ze srebra patentow. 


Wien, II. Rembrandstrasse, 33. 


Szczególnie poleca się do tego należącej proszek do czysz- 
czenia, I pudełko wraz z przepisem użycia 15 ct. 
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NACZYNIA STOŁOWE 


(szkatały wyprawnej. 
Specialne przedmiety dla Hoteli, Bestauracyj, 
Kawiarni, Zakładów, Elubów i Menaky Offcarskie), 
%* Cenniki Mastrowane gratis 1 franco. % 


RISTOFLE & SP. 


Kompletny serwis składający się: 
12 prick, 12 grabków, 12 nożów stołowych, 12 grabków, 
12 nożyków deasortowzch, 12 łyżeczek do kawy, 

1 chochia, E obochelka i 3 łytka półmyskowa, 
kosztujo razem złr. 300.— 
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1860. 


Kalosze isti 


z powyższą marką 
Ww wielkim wyborze. 
Bieliznę wełnianą systemu Dra G. Jaegera. 
Czapki zimowe. 2702 7 15 
JRękawiczki wełniane angielskie 
po zniżonych cenach poleca MEagazyn 


Br. Bile wsikich 


w Krakowie, obok kościoła N. Panny Maryi. 


0,04 


C. Nerepóypre. 


6 Nr. 3 NOWA REFORMA. Kraków, 4 Stysznia 1890. 


Magister farmacyi 


Najnowsza powieść 
W. hr. Łosia, p. t, 


Niebieskie ubrania płócienne 


Py Mater: posady. naci każdej jakości od 1 złr. 80 ct. do 3 złr. za jedno ubranie c sz 
iadomość pod lit. L. W. 44 Robotników $ T ; na żadanie rz 
w Admin. „N. Reformy“. as 1 a|, Prawdzie gowa u Pauker Wiimos és Gusztáv spór 
Ktoby potrzebował salon ubiorów męskich i dopiero co opuściła prasę i 
Budapest, Magyar-utceza, I, I. Stock, Epia der Halyeuorgassg. jest do nabycia w księgarni S. A. 


EJEN Fa z 


kilka tysięcy złr. 
dla rozwoju imteresu, stosowne- 
go dla kobiety jako wspólniezki. zechce 
się zgłosić po wiadomość do Biura ogło- 
szeń, ul. Wiślna, L. 7. 4513 


Potrzebuję subjekta, rr- 
(mowanego bławatnika. 


Kazimierz Niesiolowski. 
Kraków, Sukiennice, L. 24 i 25. 


Krzyżanowskiego, (Rynek głcwny), 
w Krakowie. TAF 


Molla Proszki Seidiickie 7 


Tylko prawdziwe, 


Skorowidz dóbr tabularnych W u 


ułożony przez prof. dr. Tadeusza P` í 
na podstawia najnowszych źródeł turzęcowych, 
oejmujący wraz z dodatkiem 33 arkuszy druku, 
poda e dla każdego ciała tabularnego: własci- 
ciela, pocztę. telegrst, parafię. sąd poiatowy i 
not-ryat, starostwo, radę powiatową i rząd po- 
datkowy, sąd obwodowy, liczbę wykazn 
hipotecznego, ilość zakładów przemyało- 
wych i folwarków, obszar każdej kultury, poda- ; 
tek gruntowy i domowy, w końcu imienny spis ; 
właścieieli. 2991 8 10 
Cena (wraz z dodatkiem) pięć złr. (z prze- 
ayika 5 złr. 25 ct.) Jest do nabycia w dru- 


jeżeli na ecykieca kazdego pu- 
dełka wydrukowany jest orzeł 
i firma A. Moli. 

Trwały i pewny skutek tych i SEE : : 
proszków w najuporezywszych — 
cierpieniach żołądka I trzewlów 
brzusznych, kurezach żołądka, | % 
zafegmieniu, zgadze i chroni- | ġ Ad. SZ UW YE 
cznem zaparolu stolca, w cier- 
pieniach wątroby, zastojach, 


rwie i komoroidach. w air | | Systemów angielskich i amerykańskich 


maitszych chorobach kobiecych, 


: : d u ; ; do karni Wł. s 
BIURO AOC EWIE nna 
ŚWIDERSKIEGO Cena ccoa ód: URE on ie” W 1 złr. w. a. . | Łyżwy ee A ani Łoj e. - ARÓW EC A a ik w. €C. ANGELUS 
w Tarnowie Jako wcieranie do skutecznego opatry wania X AR PPE wszelkiego rodzaju bolów | E e i vai ia n n WPL, 4 a . z damę) 4 
pca wszelkich informacyj w in- = sei CHR EIA 5 | /. REŻYCESFA ] Osobnego obuwia do ślizgania wymagają łyżwy „Jakson Haines“, gdyż F BRUNO HAH i 
sea > a francuska i sól Molla JAJSGS OOO KANA ANA 
w kupnie i sprzedaży majątków, arczi E E E p$ "o Części składowe do łyżew, klucze zapasowe, oraz paski z doskonałej skóry, dj f 


'Ihafty, gotowe roboty reczne, kan- 
wy zwykłe, jutowe i kongresowe, 
włóczki, wełny, jedwabie i bawel- 
ny, taśmy, sziarki, koronki i wszel 
kie przybory do krawieczyzny. 


SURE EZMEDENCNE 
EAC" Ą 
EJ 


realności itp., poleca oflcyalistów 
prywatnych wszelkiej kategoryi, 
rzeinieślników i wszelką służbę 
dworską i miejską itp.. zarządczy- 
nie domu, guwernantki, bony wszel- 
kiej narodowości, szwaczki, panny 

służące itp 42 1 300 


członków i sparaliżowań, bolu głowy, uszów i zębów; jako «omapresy we wszelkich skaieczeniach 
ranach zapaleniach i wrzodach. Wewnętrznie z wodą zmieszana w nagłej słabości, wymio- 
tach, kolkach i rozwolnieniu. — Flaszka z dokładnym opisem 90 oentów. 


|| 8 Tylko prawdziwa, jeżeli każda flaszka opatrzona jest marką ochron- E i 
n A. MOLLA i zamknięte plombą ołowianą A. MOLL. 


QE TRANOWY M. KROHN & Co. 


w Bergen (w Norwegii). > 
Najskuteczniejszy i najodpowiedniejszy środek w cierpieniach piersiowych i płuc, 
przeciw skrofuałom, wysypkom skórnym, chorobach gruczołów, tudzież dla 
poprawienia ogólnego odżywienia wątłyeh dzieci i 3182 
Ze wszystkich w handłach znajdujących się gatunków Jedynie odpowiedni do leczniczego użytku 
Flaszka z opisem ażycia kosztuje 1 złr. w. a. 
R ZZ A O Z ZZA 
Główny skład wysyłek u A. MOLL, c. k. dostawcy nadworn., Wiede* Tuchlauben. 
za NI Skok JA O A 
Uprasza się P. T. Publiczność wyraźnie żądać prevaratów MOLLA i li tylko 
te przyjmować, które opatrzone są moją marką ochronną i podpisem. 
Składy utrzymują w KRAKOWIE aptekarze: F. Sobierajski, W. Redyk, J. Siedlecki, F. Gra- 
lewski, K. Wisaniewski, handle : St. Feintuch, K. Śmieszek i D. Matula; w BIAŁY E. Keler, apt; w 
BRODACH M. Kulak; w GURAHUMORA R. Botezat, apt.; w JAROSŁAWIU J. Wisłocki, apt., i J 
Robm, apt; w KOŁOMYI J. Sidorowicz, apt.(; we LWOWIE J. Beiser, apt., S. Rucker, apt; w NOWYM 
SĄCZU W. Filipek, apt., i Kosterkiewicz wdawa i R. Jakubowski, apt.; w NOWYM TARGU C. Lavr; 
w Podgórzu J. Skakalski, apt.; w PRZEMYŚLU M. Schwarz, apt; w RZESZOWIE A. Karpiński, apt.. 
C. Schaitter i Sp.; w SOKALU E. Wysoczański, apt; w STANISŁAWOWIE Ant. Strzeinecki, apt.: 
w TARNOPOLU W. Frantz, F. Jamrogiewicz, apt.; w TARNOWIE W. Miildner i Spółka, F. Lesz- 
ezyński , H. Wierzycki, St. Pawłowski, apt., T. Scharff; w ULANOWIE J. Wroński. apt.; w WAŁU 
WICACH F. Burzyński. 


WATZyStwO Zaliztowe W Krakowie 


Spółka zarejestrowana z nieograniczona odpowiedzialnością, 


eskontuje weksle swoich członków 
na a"). 

Od wkładek oszczędności płaci 41'|-"|, 

licząc odsetki od dnia złożenia do 

dnia podniesienia kapitału. 

123 DD 


JI 
l Wszystko w wielkim wyborze i majtaniej w handlu pod firmą 


ANDRZEJ SCHULTZ 
I w EKraxkowie, Rynek, L. 38. 2971140 


m 


r titne 


NORY AA 
7 1 midi my Xe 


KOKS GAZÓW 


starnniałY | 
sprzedaje się w gazowni miejskiej po 55 cen- 
tów za cetuar cłowy, na żądanie z 
odstawą do domu w workach plombowanych. 


Koksa gazowego nid trzeba brać za jedno z koksem praskim. 


Przy tak niskiej cenie koks jest najtańszym materyałem 
opałowym, nietylko dla kuźni, gdzie jest niezbędnym, ale i 
dla kuchen, pieców żelaznych i kafiowych, w których prze- 
rabia się palenisko kosztem gazowni. 3078 5 8 


Do opalznia mieszkań zaleca się koks łamany. 
Przy zamówieniach wagonowych znaczny 
NES rabat. TW 

Zamówienia załatwia 1 wyjaśnień 

udziela 


EOT PE 


KALENDARZ 
dla Wszystkich 


„na rok 1891 3015 44 
z dziesięcioma rycinami, 
dostać można we wszystkich księgar- 
niach po 25 centów. 
Skład główny w drukarni A. Koziań 
skiego w Krakowie, ul. Szewska 21, 


Bardzo ważne dla Pań! 


Nauki kroju sukien 
damskich, 


opartej na gruntownej podstawie rysunków, ora 
robienia wszelkich ubiorów damskich i dziecin= 
nych udziela egzaminowana w tym fachu w Wie- 
dniu nau.zycielk« p ywatna p. Marya Kor- 
sidem, w koncdsycnowanym Zakładzie Nau- 
kowym przy ulicy Św. Gertrudy, Nr. 9, obok 
hotelu „Kleln*, gdzie też listę osób tutejszych, 
już wyuczonych i mogących poświadczyć o do- 
broei nauki, przeglądać można. — Opłata wy- 
nosi za kompletne wyuczenie kroju podług bardzo 
praktycznej metody (pod gwarancyą) 10 złr. 
Tualety w Zakładzie powyższym podług 
wszelkich żurnali sporządzane, wyszezegolniają 
się, przy miernych cenach, uimiejętnem, dokte. 
dnem i gustownem wykonaniem. 2795 5 14 


zaco00000000G00ÓJG SONG 
NAS urA 5 a 
$ ae wyrób krajowy. ZĘ 8 


Skład Fortepianów 
JANA Mattus KORDECKIEGO 


w Krakowie 
ulica św. Anny, b. Hotel Victoria, 


2 


sprzedaż 104 2 0 
za gotówkę, na raty, wynajem i zamianę. 
Największy wybór. 


:%466605568 . 
Na karnawał. 


MAGAZYN MÓD 


ALEKSANDRI MUN 


w Krakowie 
Bukisnnice, L. 19, 
poleca 
wielki wybór kwiatów paryskich 


do ubierania sukien balowych, piór 
strusich, oraz wszelkie no- 


woeńci w zakros toalety damskiej 
wchodzące. 92 18 


Muknie balowe 
kostiumy, jakoteż i spacerowe 
wykonująs w jak najkrótszym osasie 
z gustem i elegancyą po cenach 

umiarkowanych. 


Kapelusze damskie i gorsety 


JAN DROZDOWSKI 


w Krakowie, ul. Florjańska, 18, 


FABRYKA 


Za majpyszniejsze i najulubieńsze perfumy do chustek od nosa itp. uznane są 


LOHSEGO słynne w świecie specyalności perfum | 


w wielkim wyborze. Konwalie. 
© 
Modele paryskie. — Sikiotrop biały. ję ei FORTEPIANÓW 
PPTTYTYWTYTI | OD Róża Maróchal Niel. p BEBO | oraz 126 1 0 
RZ RAZ O RA E = Zīota lia. , , JLilas planc. ' skład i wypożyczalnia * 
Biżuterye F j | TE ży należy zwracać Da; uf Fo 7715 fortepianów, planit l harmonium. | 
PE Jab JE p $ 0060006 40000000006 


francuskie dla Pań i Panów, bro- 
szki, bransolety, szpilki, spinki, łań- 
cuszki do zegarków 
poleca po bardzo tanich cenach 
MAGAZYN zio 


„AU BON MARCHÉ“ 
FILIPA EILE 


GUSTAW LOHSE „ Pirerrasso 16. 


NADWORNY PERFUMER. 
Do nabycia w lepszych składach perfumeryj , galanteryjnych i aptekach Austro-Węgier. 
E | |"mo-ama” arma a) 


k] 
Mozsyłkę Win 
5 w gąsiorkach bardso praktycznie 
z « eplatanyeh, 4 litry ezyli 5 bute- 
5 lek zawierających. do każdej sta- 
oyi pocztowej wysyła 


"> wraz z oplatą pocztową 


f SKŁAD WINA 
a JANA BAUMANA 


ame gaz wytwarzające lampy, bez kno- 
ta i bez cylindra, o sile światła 16 do 100 świea, 
Źwierciadła, latarnie, lampy robocze, lampy do pie- 
ców piekarskich , błękitne świetlniki dla laborato- 
ryów, przyrządy do palenia i topienia, lampy do 
lutowania i lampy do odlewarni. HA" Dla domu, 
fabryk, górnictwa i hutnictwa, browarów, farbiarń, 
cegielń, instalatorów, przedsiębiorców i t. p. 


a 
P> wynalazku 
f Jana Ihnatowicza | 


;EJÓTAAS EN 


Na prezenta! 


Kraków, ul. Grodzka, 6. flakon po 50 centów i 1 ztr. 30:0 15 0 Najlepsze oświetienie ullc. UOR 106234 w Bochni 

ai aiaak ri < «i w Ia: gS Palniki wśród burzy dla budowli i fsiorek kegalay<kiegeciE e 
m À e i i e à innych robót na powietrzu wolnem "qghg (zaprowa- sg = Nr. I. . „ 27 
Wilhelm Fenz w Krakowie No woSśĆ!: rd iwo piw. zed rs OT a a 5 ot za Krdi AWANEJ 
©. 1 k, wył. uprz. Fabryki A r E T NIE pW ód H: 
poleca . . a e mieni do centralnego o wietlania i dla celow Cgrzewania w la a oryao . Ka: i = = Nr. IL z 4:61 
2 c] : a i H [4 s BY Znakomite polecenia. "TR Ueaniki gratis i franco. A maślacza T. putowego = IZ 
zabawki, lalki, łamigłówki, Aleksandra Herzoga, Wiedeń, l, Graben, Braunerstrasse, 6, Gerson Boehm & Rosenthal.| | EELS | s 
gry towarzyskie i ogrodowe ORLE OZN R Za najlepsze nzbane > Wion, I., Friodricohstrasse, 3. 2950 34] > Tekájiklegn Z V. pat. , 13> 
= w wielkim wyborze.  |Maszyny do prania Zamknięcia kanałowa | Piec MAIÓNOATOWSKIE | NNrowość! NOWOŚĆ! a Kilstrm ozer cL NO ARONA 

a e Li 10 o a a automatyozne, | pojedynczo, a pięknie wykonane. Niezbędne w każdem gospodarstwie. NE a 

o ; ) ; 5 5 , . Bustr, b. r 

TE P Wyciskacze, oilapcza  |Eiece Regulatory, Dzwonek elektryczny) > Voir amie gury : 


2797 


przeeiw Calorifery, 
zalewom, Przyrządy 


przeciw 


szczurom, | Wentylacyjne. 


który każdy sam sobie założyć może. Składający się z bateryi elek- 
trycznej, dzwonka elektr., guzika elektr. i dwudziesta metrów drutu 
miedzianego. Cena 5 złr. 50 et. Gwarancya dwuletnia. 


która ukończyła w Bielska nie- 
Bona mieckie szkuły, była już dłuższy 
czas u państwa za bonę i może się wykazać za- 


szezytnemi świadectwami, życzy Gvbie znaleśe 
odpowiednie miejsee w wyższy demu. 


Magle, 
Ą Przyrządy 


Cesarska 


HDAYNARODO 


Adres: K S., ni. Kentcka. L. 82, do prasowania przeciw : Poleca St. B. Lutomski 
poz e A AP itp. wyziewom. | Opalania central, 109 2 11 inżynier elektrotechniki, Poznań. przy ullcy Grodzkiej, L. 29, 


Sprzedaż pod gwaraueją. — Cenniki iliustrowane darmo i opłatnia, 24 1 26 


Na zimę! 
Sławne i wyśmienite w swoim rodzaju 


Ziółka piersiowe 
Dra MŃeeburgera 

są jedynie prawdziwe do nabycia w aptece 

„pod złotą głową* Leona Rosnera 

w Krakowie. 103 2 0 


Pakiet 20 ct., za siempel i opa- 
kowanie na prowincyę o 10 et. więcej 


Z drukarni Związkowej w Krakowie. 


We środę 3I grudnia i w dni n 
ne Druga serya światowej 
stawy paryskiej. 
Wstęp 30 ct., wojnkzo i dzieci 1 


Geld-Darlehen 


von fi 50 aufwarts erhalten gegen missig 
seu Personen jeden Standes discret und 84 
Rüokzahlbar in 30 monatlichen oder 10 
jährigen Raten. Anfragen mit 3 Retour 


i Ubrania jelonkowe 


»sCONCOR DIA‘ 
Zakład pogrzebowy w Krakowie, 


urządza pogrzeby najwspanialsze i najskromniejsze. Posisia trumny prawdziwe niklowe, 
atalowe, cynkowe, drewniane imitacye metalowych, dębowe i miękkie. 
Wybór wieńców sztucznych. Magazyn wszystkich przyborów pogrze- 
bewych. Zamówienia przyjmuje w domu własnym ulloa Zwierzyniecka , L. 33, w Krakowie. 


2606 10 TV. E. Pęlzmlmixi, wiaściciel zakładn. 


kim wyborze poleca Magazyn 


Br. Bile wsikich 5 
an dsu „Bank und Finanziellier 


Krakowie, obok kościoła N., P. Maryi. 27039 10 
4 wód: S z weiser“, Budapest, VII, Rotte 


E EEEE Ene 


eenaa a PAT "| - M 


| Papier z fabryki braci Fijałką Ee eh w Bielsku. Odpowiedzialny rządca drukarni A, Szyjewski 


